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■ Akty mianowania dla

kombatantów
- Pod Giewontem
- Zakończenie lata - festyn

na Kobylicy

Dożynki Diecezjalne
w Jaroszowcu
pod patronatem Księdza Biskupa Adama Śmigielskiego

Spotkanie z Mistrzem

Robertem Musiorskim

Panią Wójt cieszą kolejne zdobyte medale przez Roberta Mu-

siorskiego - paraolimpijczyka z Sydney. Robert podczas wa­
kacji odwiedził Urząd Gminy.

Pod Giewontem

W kościele siedzą od prawej: Lucyna Probierz i Piotr

Szreniawa - starostowie dożynek, Ryszard Masłowski -

Wojewoda Małopolski

19 sierpnia 200 lr. odbyły
się po raz pierwszy do­
żynki w Jaroszowcu,

miejscowości, w której
nie ma rolników i gospo­
darstw rolnych. Jest tu na­
tomiast szczególne miej-

Pani Wójt Małgorzata
Węgrzyn i Pan

Zdzisław Sroka Prezes

Polskiego
Stowarzyszenia Prasy
Lokalnej w

Zakopanem h> hotelu

IMPERIALpodczas
konferencji z

dziennikarzamiprasy

lokalnej

Czytaj strona 15

Zakończenie lata 2001

sce - Sanktuarium Matki Bożej
Wspomożenia Wiernych. Dożyn­
ki były więc okazją, aby z parafii
należących do Diecezji Sosno­
wieckiej przybyły reprezentacje z

wieńcami dożynkowymi do tego
pięknego Sanktuarium.
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Sesja Rady Gminy Podziękowania
Klucze za pomoc powodzianom

Inf. przyg. Halina Ładoń (fuj

Na sesji RG Klucze, która odbyła się 22 sierpnia br. pod­
jęto uchwały w sprawie: zmiany Statutu Gminy Klucze,

wystąpienia Gminy Klucze ze Związku Gmin „Szansa

Białej Przemszy
”

oraz trzy uchwały dotyczące zmian w

Uchwale Budżetowej na rok 2001.

Sprawozdanie z prac Zarządu Gminy przedstawił
ZastępcaWójta Gminy Klucze - JózefKaczmarczyk. Omó­
wił między innymi: skutki lipcowej powodzi, wspomniał
o powołaniu komisji, która szacuje szkody w naszej gmi­
nie (budynki użyteczności publicznej i drogi) oraz szkody
indywidualne.

Pan Wójt poinformował radnych, że zrealizowano

wszystkie zadania dotyczące oświetlenia ulicznego, zaś dla

inwestycji oświetleniowych, które są zaplanowane na ko­
lejne lata przygotowuje się niezbędną dokumentację, pod­
kłady geodezyjne itp.

Mówił o trwających pracach przy remoncie chod­
nika na Papierni oraz o selektywnej zbiórce odpadów w

szkołach. Zapoznał radnych z trudną sytuacją finansową
w Ośrodku Pomocy Społecznej. Poinformował też o ogło­
szonym przetargu na likwidację nielegalnego wysypiska
śmieci w Ryczówku (sprawa dotyczy składowiska opon).

Podczas sesji radni poruszali sprawy: radna Bar­
bara Wąs prosiła o informację w sprawie dodatków dla

nauczycieli, Stanisław Smętek poruszył sprawę sprząta­
nia przystanków (za sprzątanie których nikt nie pobiera
pieniędzy, a pracę tę najczęściej jako gospodarze wsi, wy­
konują bezpłatnie sołtysi) oraz dalszych działań dotyczą­
cych akcji „Azbest”. Radny Stanisław Zub prosił o oświe­
tlenie budynku domu kultury HUTNIK w Jaroszowcu,

gdyż wielokrotnie były już tam włamania, a brak oświe­
tlenia zewnętrznego sprzyja złodziejom. Radny Bogusław
Paś zwrócił uwagę na wadliwe przeprowadzenie konser­
wacji pomnika legionistów na cmentarzu w Bydlinie. Rad­
na Małgorzata Binek przedstawiła problem ciągłych wy­
łączeń energii elektrycznej na terenie gminy, apelowała o

interwencję w Zakładzie Energetycznym w Będzinie i Sier­
szy. W obecnej chwili, każdy błahy powódjest przyczyną

wyłączenia energii na kilka godzin, co w rezultacie jest
powodem dużych strat głównie dla właścicieli sklepów spo­
żywczych, producentów żywności i firm, nie mówiąc już
o komplikacjach w każdym gospodarstwie domowym.
Radna Maria Sierka zwróciła uwagę na ciągłe zmiany przez

Telekomunikację Polską S.A .

- terminów płatności za ko­

rzystanie z telefonów.

Jeśli chodzi o sprawy azbestu Pan Wójt odpowie­
dział, że ankiety sporządzone przez zainteresowanych
mieszkańców wpłynęły do Starostwa w Olkuszu, gdzie
ustalana jest skala problemu. Następnie podjęte będą sto­
sowne decyzje, o których zostaną poinformowani miesz­
kańcy wszystkich wsi.

Pozostałe sprawy poruszone przez radnych zosta­
ły odnotowane i będą przekazane odpowiednim instytu­
cjom.

Radni z Jaroszowca - Waldemar Arnold i Stani­
sław Zub podziękowali władzom samorządowym, radnym
i sołtysom za udział oraz za pomoc w zorganizowaniu uro­
czystości dożynkowych, które odbywały się w Jaroszow­
cu 19 sierpnia br.

Radny Aleksander Mrówka podziękował władzom

gminy i strażakom za bardzo sprawne przeprowadzenie
akcji w Golczowicach, kiedy to podczas lipcowej powo­
dzi wylanie rzeki Przemszy zostało opanowane poprzez

setki worków z piaskiem ułożonych przez strażaków

wzdłuż brzegów rzeki. Dzięki temu uratowano przed za­
laniem wiele domów i posesji.

Strażacy z Gminy Klucze wcze­
snym rankiem 31 lipca br. jako
pierwsi pojechali do Budzowa -

gminy (w powiecie Sucha Be­
skidzka), którą dotknęła powódź.
W akcji uczestniczyli strażacy z

Chechła (6 strażaków i 1 samo­
chód), Kwaśniowa (12 straża­
ków i 2 samochody) i Bydlina (
12 strażaków i 2 samochody).
Grupą kierował asp. sztabowy
Jan Mól zastępca dowódcy jed­

nostki ratowniczo - gaśniczej w

Olkuszu. Tego samego dnia wy­
ruszyły do akcji również jednost­
ki z Bolesławia, Olkusza i Bukow­
na.

Obecnie strażacy naszych
jednostek: z Bydlina, Chechła i

Kwaśniowa, otrzymali podzięko­
wania za udział w akcji. Dyplo­
my prezentujemy poniżej.

Na ręce Pani Wójt przyszło
również podziękowanie za dary

Szanowna (Druhna
Małgorzata Węgrzyn
(Prezes Zarządu (Powiatowego
Związki OSP (RP
w Olkuszu

Na ręce Szanownego (Druha (Prezesa, składam* wyrazy uznania dla

wszystkich strażaków ochotników, którzy brali udział w działaniach

ratowniczychpodczas klęski powodzi
Ich oddanie zasługuje na najwyższe społeczne uznanie. Szczególnie

dziękyję tym, którzy ratowali bliźnich i ich mienie a swoje pozostawili
do ratowania w drugiej kolejności.

(Dziękuję za okazaną pomocfinansową i materialną dla powodzian.
To wielka satyfakcja dla naszej 48.000 armii czynnych członków OS(P, którzy
działali nie tylko na swoim terenie, ale pomagali w innych częściach

województwa i 'Kraju.

(Dobre zdrowie i wszelka pomyślność niech wspiera ich dalsze, piękne,
humanitarne poczynania.

Szczęść (Boże !

‘Kyaków, 17sierpnia 2001 roku

Z wyrazamiszacunkji

Mb hf1 %/

ZARZĄD GMINNY ZWIĄZKU
OCHOTNICZEJ STRAŻY POŻARNE.! W BUDZOWIE

WYRAŻA OUŻE

Za bezinteresowną pomoc w dniach
31.07.-01.08.2001r. i

wusuwaniu zniszczeń po powodziowych
na terenie naszej gminy.

Budzów dnia ■•■■
02.08.2001 r.

- .i' ££.<.

KOMENDANT GMINNY PREZES

ZOSP<'ĄBu*giim ZG.ZOSP . ĄMfeAate

dtr.Anjont Ksnls mgr, iai.) WiĄijlek

rzeczowe i pieniądze przekaza­
ne powodzianom przez miesz­
kańców gminy Klucze.

Również na ręce Pani

Wójt, jako prezesa Zarządu Po­
wiatowego Związku OSP RP w

Olkuszu przekazane zostało pi­
smo prezesa Oddziału Woje­
wódzkiego ZOSP RP Woje­
wództwa Małopolskiego z po­
dziękowaniami dla wszystkich
strażaków za udział w akcji.
Pismo prezentujemy poniżej.

GMINNY ZWIĄZKU
OCHOTNICZEJ STRAŻY POŻARNEJ W BUDZOWIE

WYRAŻA DUŻE

Za bezinteresowną ponwc..w dniach ,,

w usuwaniu zniszczeń po powodziowych?
na terenie naszej gmfny,

Budzów dnia

cWmafti Kania mgr. inż,

ZGZOSP. w

ZARZĄD GMINNY ZWIĄZKU
OCHOTNICZEJ STRAŻY POŻARNEJ W BUDZOWIE

WYRAŻA DUŻE

Za bezinteresowną pomoc w dniaęh
31.07. — 01.08.2001r.

w usuwaniu zniszczeń po powodziowych
na terenie naszej gminy,

Budzów dnia
02.08.2001 r. , j

KOMENDANT GMINNY PREZES

ZOSP. wBijdzowir, ZG.ZOSP.

<lb; Antoni Kania mgr.liU.UjaqNWel(
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Turystyka szansą

rozwoju gminy
Przedruk wywiadu, który ukazał się we wrześniowym numerze

Miesięcznika Polskiego Stowarzyszenia Prasy Lokalnej „RE­
DA KTOR”. Rozmawiał Rafał Jaworski

mówi wójtgminy Klucze, Małgorzata Węgrzyn

Klucze to 15-sto tysięczna gmina leżąca w zachodniej
Małopolsce w powiecie olkuskim. Wójtem jest tam już
od kilku kadencji Małgorzata Węgrzyn. Dziś mówi o

głównych problemach swojego regionu.

Jest Pani gospodarzem gmi­
ny, która zabiega o miano

gminy turystycznej. Główną
atrakcją gminyjestPustynia
Błędowska. Czym jeszcze
chciałaby gmina przycią­
gnąć potencjałnych tury­
stów?

Rzeczywiście, chyba najbar­
dziej znani jesteśmy przez są­
siedztwo Pustyni Błędowskiej.
Ostatnio zainteresowali się nią
miłośnicy jeździectwa - Pusty­
nia Błędowska jest odcinkiem

Transjurajskiego Szlaku Tury­
styki Konnej. Ponadto w naszej
gminie jest wiele rekreacyj­
nych terenów. Jest gdzie wy­
począć - wokół same lasy, uro­
cze skałki i bardzo dużo sta­
wów.

Na co może Uczyć turysta od­
wiedzający gminę Kłucze?

Ostatnio poprawiła się nam

baza gastronomiczna. Oprócz
licznych kawiarni i barów

otwarto też na terenie gminy
dwie restauracje. Turysta może

również zatrzymać się u nas na

dłużej, ponieważ gmina dyspo­
nuje noclegami. Jak wiem, naj­
więcej turystów przyjmuje
ośrodek rekreacyjny w Jaro-

szowcu, który oferuje kilka­
dziesiąt miejsc do spania. Jed­
nak przekonaliśmy się, że baza

noclegów niejest wystarczają­
ca w stosunku do potrzeb.
Szansę na rozwiązanie tego

problemu upatrujemy w roz­
woju agroturystyki. Przecież

gmina taka jak nasza - leżąca
na Jurze Krakowsko - Często­
chowskiej, a więc atrakcyjna
krajobrazowo - ma znakomite

warunki na rozwinięcie tego

typu działalności. Pozostaje
tylko przekonać do tego miesz­
kańców. Niedawno otrzymali­
śmy także propozycję budowy
i zarządzania motelem.

Czy agroturystyka mogłaby
pani zdaniem rozwiązać czę­
ściowo problem bezrobocia
w gminie?

Takie usługi mogłyby częścio­
wo wspomóc domowy budżet,

jednak u nas turystyka ma cha­
rakter sezonowy. Przyjezdni
odwiedzają nas głównie wio­
sną i latem i choć dysponuj e­
my wyciągiem narciarskim -

jedynym na terenie powiatu -

a okoliczne śródleśne drogi
mogą służyć za niezłe trasy dla

narciarzy biegowych, tojednak
zimą ze zrozumiałych wzglę­
dów każdy woli wyjechać w

góry.
Bezrobocie, tak jak w wielu

wiejskich gminach w Polsce,

jest u nas duże. Wszelkimi spo­
sobami próbujemy je ograni­
czyć. Staraniem Ośrodka Po­
mocy Społecznej utworzyli­
śmy w Kluczach punkt Klubu

Aktywnego Poszukiwania Pra­
cy, który jest filią tej placówki
w Krakowie. Ponadto nawią­
zaliśmy współpracę z Krakow­
skim Forum Organizacji So­
cjalnych. Przy wsparciu tej or­
ganizacji planujemy utworze­
nie punktu konsultacyjnego do

wymiany specjalistycznej wie­
dzy między przedsiębiorcami i

organizacjami pozarządowy­
mi.

Mija czas urlopów, powoli
kończą się wakacje. Jakgmi­
na zagospodarowała ten

czas mieszkańcom? A może

przygotowałajakieś waka­
cyjne oferty?

Pomyśleliśmy przede wszyst­
kim o naszych najmłodszych
mieszkańcach. Dla nich Gmin­
ny Ośrodek Kultury we współ­
pracy z referatem sportu Urzę­
du Gminy oraz Gminnym
Ośrodkiem Pomocy Społecz­
nej, przygotował bogaty pro­
gram wycieczek. Są to prze­
ważnie jednodniowe rajdy i

wyjazdy w atrakcyjne miejsca
na Jurze oraz do pobliskiej
stadniny koni. Ponadto wycho­
wankowie świetlicy socjotera­
peutycznej z Klucz wyjechali
na dwutygodniowy obóz do

Czech. Natomiast na miejscu
dzieci codziennie mogą korzy­
stać bezpłatnie z pływalni. Sa­
dzę, że nasze zaplecze rekre­
acyjne jak na gminę wiejską
jest bardzo dobre. Mamy dwa

baseny, przy każdym z nichjest
też sauna, siłownia i sala gim­
nastyczna. Kiedy porównamy
to z warunkami miejskimi,
gdzie kilkanaście czy kilka­
dziesiąt tysięcy ludzi musi ko­
rzystać na przykład z dwóch,
trzech basenów, to wypadamy
całkiem nieźle.

Na stanowisko wójta wybra­
na została Panijuż po raz

kolejny. Które decyzje i dzia­

OGŁOSZENIE WYBORCZE

W związku z zarządzonymi na dzień 23 września 2001 r. wyborami do Sejmu Rzeczypo­
spolitej Polskiej i do Senatu Rzeczypospolitej Polskiej uprzejmie informuję, że spisy
wyborców będą udostępnione do wglądu w Urzędzie Gminy Klucze ul. Partyzantów 1

pok. 214 w dni robocze w terminie: od 10 września do 21 września 2001 r. w godz. 8.00

-15.00 .

Jednocześnie informuję, że wyborcy stale zamieszkali na obszarze gminy bez zamel­
dowania na pobyt stały oraz wyborcy nigdzie niezamieszkali, przebywający stale na

obszarze gminy, mogą być wpisani do stałego rejestru wyborców, jeżeli złożą w tej
sprawie w Urzędzie Gminy pisemny wniosek.

Wyborcy przebywający czasowo na obszarze Gminy Klucze oraz wyborcy nigdzie nie­
zamieszkali mogą być dopisani do spisu wyborców na podstawie osobiście złożonych
wniosków, najpóźniej do dnia 13 września 2001 r.

Wyborcy zmieniający miejsce pobytu przed dniem wyborów otrzymują na własne żą-
danie zaświadczenie o prawie do głosowania w miejscu pobytu w dniu wyborów. Za­
świadczenia te wydawane będą do dnia 21 września 2001 r. do godz. 15.00 w Urzędzie
Gminy.

Wyborcy, których pobyt w Wojewódzkim Szpitalu Chorób Płuc w Jaroszowcu obejmo­
wać będzie dzień wyborów, zostaną objęci spisem wyborców w tych obwodach. Wy­
borcy, którzy opuszczą tę jednostkę przed dniem wyborów, chcący głosować w innym
obwodzie - winni uzyskać z Urzędu Gminy - zaświadczenie o prawie do głosowania.

Wójt Gminy Klucze

Małgorzata Węgrzyn

łania podjęte w czasie Pani

kadencji uważa Pani za naj­
ważniejsze? Co przyniosły
one mieszkańcom gminy?

Budowa nowej szkoły w Klu­
czach to było moje pierwsze
przedsięwzięcie. Potem były
kolejne inwestycje: poczta,
komisariat. Ośrodek zdrowia,

apteka. Wielką bolączką ostat­
nich lat był brak kluczewskiej
obwodnicy. Problem ten zosta­
nie rozwiązany dzięki finan­
som z funduszy Kontraktu Re­
gionalnego. Planujemy także

kanalizację gminy.
Ajeśli chodzi o nie gospodar­
cze sprawy, to nasze dwuletnie

starania sprawiły, żejedyny w

naszej gminie zabytkowy
XVIII-wieczny kościół drew­
niany w Rodakach został włą­
czony do szlaku Drewnianej
Architektury. W powiecie ol­
kuskimjestjeszcze tylkojeden
obiekt włączony do SAD, a

mianowicie kościółek w Dłuż-

cu (gmina Wolbrom). Uwa­
żam, że jest to wielka szansa

dla gminy, ponieważ SAD bę­
dzie przygotowany na wzór

francuskiego szlaku „Zamki
nad Loarą”.

Znamy Pani działania pu­
bliczne, a co powiedziałaby
nam Pani o swoim życiu
„pozabiurowym ”?

Moja praca rzadko pozwala mi

na wczesny powrót do domu,
a i soboty mam często zajęte.
W wolne chwile po prostu wy­
poczywam, dużo czytam, zda­
rza się, że zajmuje się robót­
kami ręcznymi. Bardzo lubię
przyrodę, zwierzęta i nie wy­
obrażam sobie życia bez ulu­
bionego psa i kota w domu.

Ale przede wszystkim lubię
przebywać z moimi bliskimi.

Wiem, że na mnie czekają i

mnie potrzebują. Mam to

szczęście, że mieszkam z ro­
dzicami, którzy pomagają mi w

prowadzeniu domu. Mam do­
brego, wyrozumiałego męża.
Córka i zięć - oboje są lekarza­
mi - również mieszkają w Klu­
czach. To dobrze, bo często

mogę ich widywać, a przede
wszystkim spędzać wiele chwil

z ukochanymi wnukami.
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PROJEKT „ Europa bliżej
Ciebie” w Gimnazjum w Bydlinie

mgr ini.Iwona Walnik

Dnia 29 czerwca 2001

roku pomiędzy Polską Funda­
cją Dzieci i Młodzieży a orga­
nizacją Stowarzyszenie „ Zie­
mia Kluczewska” zawarta zo­
stała umowa o przyznanie do­
tacji w kwocie 19 tys.PLN na

realizację projektu „ Europa
bliżej Ciebie” w ramach pro­
gramu dotacyjnego Polsko-

Amerykańskiej Fundacji Wol­
ności „Równe szanse”.

Celem amerykańskiego
programujest pomoc organiza­
cjom lokalnym oraz grupom

młodzieży działającym na

wsiach i w miastach do 20.000

mieszkańców w przeprowa­
dzeniu działań, których efek­
tem będzie wyrównywanie
szans edukacyjnych dzieci i

młodzieży.
Stowarzyszenie „ Ziemia

Kluczewska „jako organizacja
od dłuższego czasu włączają­

ca się w działania edukacyjne
i programy europejskie przy­
stąpiła do konkursu z pozytyw­
nymi efektami, projekt bowiem

autorstwa Pani Iwony Walnik

został zakwalifikowany do re­
alizacji jako jeden z trzydzie­
stu na ok. 500 zgłoszonych.
Celem projektu jest:
* popularyzowanie wiedzy o

państwach Unii Europejskiej,
wyzwaniach stojących przed
współczesną Europą
* pobudzanie aspiracji po­
znawczych i twórczych mło­
dzieży
* podniesienie kwalifikacji na­
uczycieli w zakresie informa­
cji na temat Unii Europejskiej
* rozwijanie u uczniów, jako
młodych obywateli Europy,
poczucia odpowiedzialności-
zwłaszcza za pokój, obronę
praw człowieka oraz ochronę
środowiska i spuścizny kultury

* zachęcanie rodziców do po­
dejmowania współodpowie­
dzialności za projekty eduka­
cyjne w szkołach.

Projekt przeznaczony jest dla:
* uczniów Gimnazjum w By­
dlinie
* nauczycieli Gimnazjum w

Bydlinie i w Kluczach oraz

nauczycieli wszystkich szkół

podstawowych
* rodziców uczniów z Gimna­
zjum w Bydlinie i mieszkań­
ców Kwaśniowa Górnego i

Dolnego, Huciska, Bydlina,
Kolbarku, Cieślina, Krzywo-
płot i wszystkich chętnych do

pomocy, którym edukacja dzie­
ci jest sercu bliska.

Termin realizacji projektu:
wrzesień 2001 r. do czerwiec

2002 r. jest dość długi, aczkol­
wiek ilość działań przewidzia­
nych do realizacji jest ogrom­
na i wymagać będzie olbrzy­

miego zaangażowania wszyst­
kich chętnych do pracy.
W ramach harmonogramu
działań znajdują się następują­
ce przedsięwzięcia:

- warsztaty dla nauczycieli pt.
„ Osiem lekcji o Europie”

- warsztaty dla wszystkich
uczniów gimnazjum w Bydli­
nie pt.” Nic co europejskie nie

powinno nam być obce”
- założenie Szkolnego Klu­

bu Europejskiego w Gimna­
zjum w Bydlinie

- przygotowanie pomiesz­
czeń na siedzibę SKE, adapta­
cja poddasza

- nadanie klasom imienia

znanych Europejczyków
-

„ Boże Narodzenie w Eu­
ropie”

- Międzyszkolny Konkurs

Wiedzy o Języku Angielskim
I Krajach Angielskojęzycz­
nych

Projekt kończyć będzie 2

dniowy festyn edukacyjny „

Dni Europy w Bydlinie” połą­
czony z ogniskiem integracyj­
nym dla uczestników całorocz­
nych działań.

Założenia są ambitne i mamy

nadzieję, iż nie zabraknie nam

zapału i chęci do działań, nie

ukrywamy również, że bardzo

liczymy na pomoc sponsorów.
Poszczególne etapy

działań poddawane będą oczy­
wiście ocenie uczestników i

obserwatorów projektu, co po­
zwoli realizatorom na podjęcie
ewentualnych „działań na­
prawczych”.

W sytuacji, kiedy Polska za

kilka lat ma stać się pełnopraw­
nym członkiem Unii Europej­
skiej, edukacja europejska w

zreformowanej szkole ma do

odegrania istotną rolę. Nie

wystarczy już tylko przekazać
uczniom wiedzę o Europie,
trzeba przygotować ich do

tego, aby umieli w niej żyć.
Mamy nadzieję, że nasze dzia­
łania na progu nowego roku

szkolnego 2001/2002 to będzie
właśnie pierwszy krok ku Eu­
ropie.

W imieniu społeczności
szkolnej Gimnazjum

w Bydlinie
mgr inż-Iwona Walnik-

nauczyciel, koordynator
projektu

Fundacja Wspomagania Wsi

ul Obozowa 20, 01-161 Warszawa.
tel/fax: 022/ 632 00 76; 632 13 96, www.fww.org.pl

Bank Inicjatyw Społeczno-
Ekonomicznych

ul. Dubois 5a, 00-184 Warszawa
tel. 022/ 860 11 57, fax. 022/ 860 11 02

Ogłaszają konkurs na projekt realizowany we wsiach i miasteczkach do 6000 mieszkańców

Kultura Bliska
2-ga edycja konkursu

„Chronimy nasze dziedzictwo kulturowe”

W konkursie mogą wziąć udział organizacje pozarządowe, stowarzyszenia,
szkoły, rady sołeckie, parafie.

Udział w konkursie polega na zgłoszeniu konkretnego projektu.

Opis projektu powinien zawierać:

1. Tytuł projektu;
2. Nazwę organizacji przystępującej do konkursu;

3. Rok założenia;

4. Formę prawną

5. Krótki opis dotychczasowej działalności (max. 1 strona);
6. Dokładny adres z kodem pocztowym, gminą i województwem; telefon, fax, e-mail (jeśli istnieje);
7. Nazwisko osoby odpowiedzialnej za projekt;

8. Krótki opis projektu: rodzaj i część dziedzictwa lokalnego objęta programem, przez kogo i w jaki sposób
program będzie realizowany; spodziewane efekty (podać efekty wymierne i niewymierne); kryteria i sposób
oceny skuteczności

9. Plan działań z datami i opisem poszczególnych czynności;

10. Szczegółowy budżet programu (ze wskazaniem źródeł finansowania);
11. Planowany okres realizacji przedsięwzięcia;
12. Plany dotyczące kontynuacji projektu po zakończeniu finansowania przez Fundację Wspomagania Wsi.

Wnioski nie zawierające wszystkich wymaganych Informacji nie będą rozpatrywane.

Mieszkańcy każdej polskiej wsi, gminy czy miasteczka są spadkobiercami dorobku poprzednich pokoleń. Bogactwo
kultury, szczególnie w jej wymiarze materialnym, było niszczone przez wojny, zaniedbania, przez ludzi, którzy nie ro­
zumieli jego znaczenia. Było także niszczone z powodów ideologicznych i przez zwykłych wandali. A przecież jest
ono cząstką polskiego, europejskiego i światowego dziedzictwa kulturowego.
Kultura to dorobek materialny i duchowy poprzednich pokoleń. Należą doń: architektura, malarstwo, rzeźba, muzyka,
taniec, śpiew, rękodzieło, przekazy i legendy, pamięć o minionych wydarzeniach i ludziach.

Kultura nie jest czymś martwym. Jest ona wzbogacana przez kolejne pokolenia. W wielu krajach jest też "kapitałem",
który można wykorzystać dla rozwoju gospodarczego wsi czy gminy. W Polsce kapitał ten jest bardzo rzadko wyko­
rzystany i niestety ciągle jeszcze często - niszczony. Nowe domy buduje się byle jak, często bez poszanowania dla
charakteru otoczenia, drewniane krzyże przydrożne zastępuje się krzyżami spawanymi z rur stalowych. Niszczone są
stare maszyny i narzędzia, zabytkowe budynki gospodarcze i mieszkalne, które należą do dziedzictwa kultury mate­
rialnej Wszystko to niszczy unikalny charakter niejednej miejscowości.

Konkurs ma na celu zebranie pomysłów - projektów, które będą zwracać uwagę na walory i zasoby kultury lokalnej,
uczyć dbania o nią a jednocześnie wykorzystywać ją jako element rozwoju gospodarczego gminy czy wsi. Bardzo
ważne jest, by działania te miały walor integrujący społeczność danej miejscowości (ze szczególnym uwzględnieniem
dzieci i młodzieży).

W konkursie zostaną przyznane nagrody (w wysokości od 2 500 zł do 10 000 zł) na realizację projek­
tu przez organizacje, które otrzymają wyróżnienia. Poza tym, opisy wyróżnionych projektów zosta­
ną umieszczone na stronach internetowych.

Przy ocenie będą brane pod uwagę następujące kryteria:
• efektywność projektu (duży skutek, małe koszty);
• innowacyjność projektu;
• współpraca z innymi organizacjami, wolontariuszami;
• powtarzalność pomysłu (możliwość realizacji podobnych projektów w innych miejscowościach, gminach);
• wykonalność projektu;
• jakość sposobu realizacji (dobrze przemyślany i przekonywujący plan działania);
• jakość opisu (zrozumiały, przejrzysty i kompletny opis);
• pozyskanie dodatkowych funduszy lub ilość pracy własnej włożonej w realizację projektu;
• grupa (rodzaj i liczba) beneficjentów, efekt edukacyjny;
• podniesienie atrakcyjności turystycznej miejscowości na terenie której projekt jest realizowany.

Wniosek należy przesłać do 8 października 2001 roku na adres:

Fundacja Wspomagania Wsi
ul. Obozowa 20, 01-161 Warszawa

tel/fax: 22/632 00 76; 632 13 96;
e-mail: jduriaszbulhak@fww.org.pl

Konkurs zostanie rozstrzygnięty do 10 grudnia
Nadesłanie wniosku oznacza zgodę na upowszechnienie opisu projektu przez organizatorów konkursu i przetwarzanie

danych do celów statutowych Fundacji Wspomagania Wsi

Organizatorzy konkursu bardzo proszą zarządy gmin o przekazanie informacji o warunkach niniej­
szego konkursu organizacjom, parafiom, szkołom i radom sołeckim działającym na terenie gmin.

Dodatkowe wskazówki dla przystępujących do konkursu:

• Na konkurs należy zgłaszać konkretne projekty a nie całą działalność statutową danej organizacji
• Zgłaszane projekty powinny mieć walor trwałości, nie będą nagradzane projekty, które nie będą kontynu­

owane po wyczerpaniu przyznanej nagrody
• W przypadku projektów wieloetapowych należy zgłosić konkretny etap
• W ramach konkursu nie będą przyznawane dotacje dla szkół na podstawową działalność dydaktyczną
• Konkurs nie jest przeznaczony dla dużych, funkcjonujących od wielu lat organizacji; nie finansujemy rów­

nież imprez cyklicznych (festiwali, przeglądów itp.)

• Jeśli budżet przekracza 10.000 zł należy wyraźnie zaznaczyć, na co zostanie wydana nagroda i jak zosta­
ną sfinansowane pozostałe wydatki
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Pod GIEWONTEM
tekst ifoto: Halina Ladoń

51. Ogólnopolska Sesja Warsztatowa

Polskiego Stowarzyszenia Prasy Lokalnej
Zakopane 24-26 sierpnia 2001 r.

Zakopane przywitało dzienni­
karzy oraz wszystkich gości
piękną pogodą. Była więc oka­
zja do spacerów i zwiedzenia

charakterystycznych dla tego
miasta miejsc m.in. Krupówek,
Centralnego Ośrodka Sporto­
wego, Wielkiej i Małej Krokwi

gdzie właśnie podczas upalne­
go dnia odbywały się skoki

narciarskie dla dzieci i mło­
dzieży. Był też wyjazd na Gu­
bałówkę i spacer na Butorowy
Wierch. Największą jednak
atrakcją podczas pobytu w Za­
kopanem to udział dziennika­
rzy w finałowym koncercie

laureatów XXXIII Międzyna­
rodowego Festiwalu Ziem

Górskich.

Podczas sesji w Zakopanem w

hotelu IMPERIAL, już pierw­
szego dnia czyli w piątek od­
było się spotkanie dyskusyjne
nt. udziału prasy lokalnej w

kampanii wyborczej. W dysku­
sji udział wzięła Pani Małgo­
rzata Węgrzyn - Wójt naszej

Gminy, która została zaproszo­
na na tę sesję jako kobieta -

wójt, sprawująca władzę przez

4 kadencje i jako kandydatka
do Sejmu. Pani Wójt zaprezen­
towała gminę, przedstawiłajej
atuty i problemy, opowiedzia­
ła o swojej pracy i o marze­
niach, które związane są z gmi­
ną Klucze. Odpowiadała na

pytania dziennikarzy, które

dotyczyły zarówno gminy jak
też ordynacji i kampanii wy­
borczej. Pani Wójt zaprosiła
dziennikarzy PSPL do Klucz

na kolejną ogólnopolską sesję
warsztatową, która odbędzie
się w dniach 19-21 październi­
ka br.

Wieczorem tego same­
go dnia odbyło się Walne Spra­
wozdawczo - Wyborcze Zebra­
nie Stowarzyszenia. Wybrano
nowe władze, prezesem został

ponownie Zdzisław Sroka, nie­
oceniony, doświadczony, po­
siadający wiele walorów czło­
wiek, redaktor naczelny 12 ga­

zet lokalnych, profesjonalista
w branży.
Następnego dnia uczestnicy
sesji wybrali się na spacer po

obiektach Centralnego Ośrod­
ka Sportowego, a następnie
dzięki dyrektorowi tych obiek­
tów, mogli wyjechać na Dużą
Skocznię. W obiektach COS

spotkaliśmy niezwykłą osobę,
pielęgniarkę - rehabilitantkę,
która witała w tych progach
wiele osobistości, wielu znako­
mitych gości, a wśród nich

wielu prezydentów, i która

prawdopodobnie swą postawą
i mocnymi atutami uchroniła

obiekty przed zamknięciem - to

Pani Helena Warszawska.

Pani Helena Warszawska z

dziennikarzami PSTL w obiek­
tach COS (zdjęcie po prawej)

Wieczorem, dzięki pre­
zesowi Zdzisławowi Sroce i

dzięki władzom miasta Zako­
panego, mogliśmy uczestni­
czyć w finałowym koncercie

XXXIII Międzynarodowego
Festiwalu Folkloru Ziem Gór­
skichjako akredytowani dzien­
nikarze.

Tego dnia odbyła się również

konferencja na temat rozwoju
kardiochirurgii w Polsce. Re­
prezentujący Fundację Rozwo­
ju Kardiochirurgii profesora
Zbigniewa Religi - Ireneusz

Orzechowski z Wrocławia za­
poznał dziennikarzy z progra­
mem budowy Polskiego
Sztucznego Serca (PSS). Apel
skierowany do uczestników

sesji prezentujemy poniżej.

Kilka słów o festiwalu

Festiwal odbywa się co rok od

33 lat. W centrum miasta w

ogromnym, charakterystycz­
nym namiocie gromadzą się
setki miłośników folkloru.

Adam Bachleda - Curuś - Bur­
mistrz Miasta Zakopane po­
wiedział podczas rozpoczęcia
festiwalu : „Sensem naszego

Festiwalu jest spotkanie. Spo­
tkanie zespołów, publiczności,
tradycji europejskiej z azjatyc­
ką, amerykańską czy afrykań­
ską. Spotkanie w duchu tole­
rancji, akceptacji, pokoju. Idea

takiego spotkania dla nas,

mieszkańców Zakopanegojest
naturalna. Góralska ludność od

zarania dziejów Zakopanego
gościła u siebie przybyszów z

różnych stron i krain, którzy
wrastali w tę skalną ziemię
czując się jak u siebie”

To właśnie dzięki sta­
raniom podhalańskich działa­
czy regionalnych, którzy pra­

gnęli zachować odrębność kul­
turową i pielęgnować tradycję
ojców, zaistniał Międzynaro­
dowy Festiwal Folkloru Ziem

Górskich,. Spotkania z góral­
ską muzyką i tańcem rozpoczę­
ły się w okresie międzywojen­
nym, kiedy to do Polski nale­
żało niemal pół Karpat, od hu-

culszczyzny do Beskidów. Po

wojnie organizowano festiwa­
le pod nazwą „ Jesień Tatrzań­
ska”, aż wreszcie w 1968r. fe­
stiwalowi dodano przymiotnik
„międzynarodowy” i od po­
czątku jest traktowany jako
konkurs.

Do chwili obecnej MFFZGjest
jednym z nielicznych festiwali

folklorystycznych na świecie,
w czasie których następuje
ocena występujących zespo­
łów. Podczas festiwalu wy­
stąpiły zespoły zagraniczne z:

Armenii, Bułgarii, Chorwacji,

Czech, Francji, Grecji, Hiszpa­
nii, Słowaęji, Szwecji, Turcji,
Węgier, Włoch oraz zespoły
polskie: „Cepelia” z Koniako­
wa, „Grojcowianie” z Wieprza
k/Żywca, „Dolina Dunajca” z

Nowego Sącza, zespól im.Lu-

dwika Łojasa działający przy

Gminnym Ośrodku Kultury w

Łopusznej oraz zespół „Harna­
sie” z Suchego, który pełnił
rolę gospodarza.Złote ciupagi
i nagrody pieniężne o równo­
wartości 1000 dolarów USA

otrzymały zespoły: Polski Ze­
spół z Łopusznej oraz zespo­
ły: z Węgier, Turcji i Francji.

Z pewnością trudno

było jurorom wybrać najlep­
szych, bo wszystkie zespoły
prezentowały bardzo wysoki
poziom.

Ciąg dalszy na następnej
stronie.



6 ECHO KLUCZ wrzesień 2001

Zakopane 2001-08-25

DO UCZESTNIKÓW 51 SESJI PSPL

Fundusz Rozwoju Kardiochirurgii Sp. z o.o. we Wrocławiu działając w imieniu i na

rzecz Fundacji Rozwoju Kardiochirurgii profesora Zbigniewa Religi ma przyjemność
zaprosić Państwa do uczestniczenia w fascynującym i doniosłym dla Polski programie
budowy Polskiego Sztucznego Serca (PSS) - urządzenia, które umożliwi choremu

prowadzenie normalnego życia, z pracą zawodową, uprawianiem rekreacji i podróżowaniem
włącznie.

Pracownia Sztucznego Serca w Zabrzu stworzyłajuż prototyp miniaturowej protezy serca

/nagrodzony w 1998 r w Londynie/. Przewiduje się, że w przeciągu 5 lat zostanie on

wdrożony do produkcji. Koszt wdrożenia szacowany jest na ok. 25 min złotych. Za

poparciem Komitetu Badań Naukowych projekt częściowo finansowany jest ze środków

budżetowych. Brakującą kwotę zamierzamy pozyskać przez sponsoring, organizacje
widowisk i koncertów, sprzedaż praw do posługiwania się Godłem Promocyjnym Funduszu i

inr.c działania marketingowe
Światowa ranga i społeczna celowość projektu powoduje, że otrzymaliśmy już

wstępne deklaracje Telewizji, III Programu Polskiego Radia i Super Express'u objęcia
Programu PSS patronatem medialnym. Przez 5 lat realizować będziemy program
medialny zawierający informacje o postępach prac, szeroko rozumianą akcję
profilaktyczną promującą zdrowy styl życia i produkty temu sprzyjające, oraz relacje z

organizowanych przez nas koncertów i imprez.
Dzięki pracy i wiedzy naukowców, wsparciu Sponsorów i zaangażowaniu naszego

społeczeństwa Polskie Sztuczne Serce będzie ratować życie tysiącom ludzi w Polsce i na

świecie, stanie się symbolem polskiej myśli naukowej i jednym z najbardziej znanych
polskich produktów eksportowych. Jestem przekonany, że uczestniczenie w przedsięwzięciu
tak ważnym i o tak społecznie pozytywnym odbiorze da Państwu ogromną satysfakcję jako
współtwórcom sukcesu Polskiego Sztucznego Serca. Jest to również możliwość

kształtowania pozytywnego wizerunku Państwa Gazety.
Bliższych informacji udziela Pełnomocnik Zarządu Ireneusz Orzechowski

(tel. kom.0-607 -093-910).
Zapraszamy do współpracy.

Bank Współpracy Europejskiej SA 0/Wroclaw 13001023-4444-27001 -0-0

Ciąg dalszy z poprzedniej
strony

Dla nas dziennikarzy było to

wspaniałe przeżycie, wokół

mnóstwo młodzieży mówiącej
różnymijęzykami, w pięknych
kolorowych strojach, świetne

kapele, doskonałe głosy, ory­
ginalne, niepowtarzalne instru­
menty, piękne tańce, ciekawe

zwyczaje. Mieliśmy więc oka­
zję wszystko to zobaczyć na

żywo.
Na festiwalu spotkać można

było mnóstwo zagranicznych
gości oraz tych mieszkańców

naszego kraju, którzy pokocha­
li folklor, Zakopane i odbywa­
jący się tu od 33. lat festiwal i

którzy są zainteresowani tym

rodzajem kultury.
Odpowiedni klimat imprezy,

Nowa inicjatywa
KGW w Zalesiu

(ffŁ)

Kobiety w Zalesiu zdecydowa­
ły, że utworzą Koło Gospodyń
Wiejskich i tak się stało. 30

sierpnia br. na spotkanie do

świetlicy przybyło 11 kobiet,

wybrały zarząd koła i ustaliły
plan działania. Na przewodni­
czącą koła wybrano Grażynę
Grzankę, funkcję sekretarza

pełnić będzie Renata Kulanty,
a funkcję skarbnika Bożena

Prezes Zarządu
Mariusz Orłowski

folskie szfuczw stn

stworzyli między innymi; pre­
zenterka Agata Młynarska ra­
zem z towarzyszącymjej - Sta­
nisławem Łukaszczykiem nie­
zwykle wesołym, sympatycz­
nym góralskim konferansje­
rem.

Miasto Zakopane

Urocze. Pełne radości i barw.

Na Krupówkach grający na

skrzypcach młodzi chłopcy,
aktorzy teatru ulicznego, mnó­
stwo pamiątek, tłumy ludzi

mówiących różnymijęzykami
i... góry, podczas upalnych dni

doskonale widoczne łącznie z

krzyżem na Giewoncie.

Myślę, że mamy za co pięknie
podziękować władzom miasta

Zakopane. Ja niniejszym to

czynię... dziękuję.

Baranik. Wybrano też człon­
ków zarządu - Wandę Czerwiń­
ską i Beatę Leśniak. Nowa

przewodnicząca nadmieniła, że

mobilizacją do zorganizowania
KGW w Zalesiu były ostatnie

dożynki w Jaroszowcu, do któ­
rych Zalesie dobrze się przy­
gotowało. Panie liczą na to, że

ich liczba w KGW będzie się
zwiększać.

ONI SĄ WSR0D NAS
Celina Adamek

W szkole podstawowej
w Kluczach w każdym roku

szkolnym odbywają się w go­
dzinach popołudniowych zaję­
cia pozalekcyjne z dziećmi

specjalnej troski. Prowadzi je
- pełna pomysłów i inicjatywy
- p . Agnieszka Szarek.

Zajęcia te mają charak­
ter ogólnorozwojowy,
uwzględniający twórczość pla­
styczną dzieci. Uczęszczają na

nie uczniowie o różnym pozio­
mie upośledzenia umysłowe­
go: Anetka Małysa, Magdzie i

Michał Januszek, Adaś Jamro-

zowicz, Mariusz Adamski oraz

Kamilek Małysa - zdrowy sze­
ściolatek.

Czas zajęć jest wyko­
rzystywany na przygotowanie
materiałów, wykonywanie
konkretnych prac i zadań oraz

na porządkowanie sali.

Wszystkie te części 3 - godzin­
nego czasu wspólnych zajęć
służą nadrzędnemu celowi, tj.
wdrażaniu dzieci upośledzo­
nych umysłowo do zdobywa­
nia umiejętności racjonalnego
i kulturalnego spędzania czasu

wolnego od nauki, organizo­
wania sobie wypoczynku, po­
znania różnych form zabawy i

twórczości plastycznej. Ukie­
runkowanie tych spotkań na

zajęcia plastyczne - to celowe

i uzasadnione psychologicznie
działanie, ponieważ zajęcia te

w znacznym stopniu przyczy­
niają się do poznawania przez

dzieci otaczającego świata. Po­
przez doświadczenia i działa­
nia dzieci poszerzają swoją
wiedzę , zasób słów, uczą się
posługiwania narzędziami i

materiałami, nabierają szacun­
ku dla pracy ludzkiej i jej wy­
tworów. Na zajęciach uczą się
wytrwałości, zgodnej zespoło­
wej współpracy oraz samo­
dzielności i koleżeństwa.

Często w zajęciach uczestniczą
rodzice i opiekunowie dzieci -

p. Krystyna Małysa, p. Beata

Jamrozowicz i babcia, p. Ja­
dwiga Fornal. Wspólnie został

urządzony kącik relaksacyjny,
przyrodniczy, czytelniczy i ką­
cik czystości.

W pierwszym seme­
strze ubiegłego roku szkolne­
go odbył się andrzejkowy wie­
czór wróżb i spotkanie wigilij­
ne. Dzieci wykonały także pre­
zenty dla babci i dziadka, de­
korowały salę zajęć. W drugim
semestrze dzieci chętnie wzię­
ły udział w Gminnym Konkur­
sie Pisanek, ich prace były po­
godne, bardzo duże, kolorowe,

zwracały uwagę swoją wielko­

ścią i urodą. Wspólne działa­
nie i wspólne tworzenie wy­
zwala pozytywne emocje i

kształtuje osobowość. Nato­
miast zajęcia przy muzyce były
jednocześnie świetną zabawą
zarówno dla dziecijak i dla ich

rodziców.

Wśród materiałów pla­
stycznych wielką radość spra­
wiły dzieciom prace w masie

solnej, malowanie farbami na

szkle, na płótnie oraz prace wy­
konywane z materiałów przy­

rodniczych (zasuszone trawy,

kwiaty, liście).
Dzięki tym zajęciom dzieci

ćwiczą spostrzegawczość i

uwagę, a to pomaga w koordy­
nacji oka i ręki, w usprawnie­
niu manualnym.
Dzieci specjalnej troski chętnie
uczestniczą w życiu naszej
szkoły. Biorą udział w zaba­
wach i imprezach - integrują
się ze szkolną społecznością.
W nowym roku szkolnym
2001/2002 życzymy Wam i

Waszej nauczycielce wiele ra­
dości, optymizmu i sukcesów

w codziennej trudnej pracy.
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Uwaga! Choroby płuc można wykryć!
Sprawdź czy jesteś zdrowy!

Tekst ifoto: Halina Ładoń

Podczas konferencji prasowej,
która odbyła się w Starostwie

Powiatowym w Olkuszu 29

sierpnia br. zainaugurowano
akcję profilaktyczną z zakresu

chorób płuc. Program profilak­
tyki zaprezentowała lek.med.

Anna Dudek - Dyrektor Wy­
działu Zdrowia w Starostwie

Powiatowym w Olkuszu. Obej­
muje on wszystkich mieszkań­
ców powiatu, którzy ukończy­
li 25. rok życia. W ramach ak­
cji będzie zorganizowana 22

września br. - Biała Sobota.

W konferencji uczestniczyli
także: Starosta Powiatu - Ja­
nusz Bargieł, Dyrektor Woje­
wódzkiego Szpitala Chorób

Płuc w Jaroszowcu - lek.med.

Maria Michalska - Kieres, Dy­
rektor ZOZ w Olkuszu oraz

Kierownik Poradni Gruźlicy i

Chorób Płuc - lek. med. Zdzi­
sława Szczygieł.
Już 3 września rozpoczęła się
akcja. Badania radiologiczne
klatki piersiowej pozwolą wy­
kryć chorobę płuc we wcze­
śniejszej fazie, co sprawi, że

będzie można ją szybciej wy­
leczyć. Program będzie realizo­
wany przez okres 2 miesięcy.
Wszyscy zainteresowani

mieszkańcy powiatu olkuskie­
go mogą bez skierowania zgła­
szać się w Poradni Przeciw­
gruźliczej w Olkuszu przez

pięć dni tygodnia od ponie­
działku do piątku i prześwie­
tlić swoje płuca. Każdy zgła­
szający się powinien posiadać
przy sobie dowód osobisty.
Starostwo Powiatowe w Olku­
szu zakupiło ten rodzaj usługi
dla 790 osób. Przez cały okres

realizacji programu, będzie
prowadzona przez Starostwo -

akcja informacyjna. Jak się
okazuje obecnie gruźlica i rak

płuc są poważnym zagroże­
niem dla naszych mieszkań­
ców, zwiększyła się też śmier­
telność, szczególnie zaś cho­
rych na gruźlicę. Więcej zacho­
rowań notuje się na wsi niż w

mieście, są wioski w naszym

powiecie, w których liczba za­
chorowań wzrasta.

Dyrektor Wojewódzkiego
Szpitala Chorób Płuc w Jaro­
szowcu Pani Maria Michalska
- Kieres bardzo szczegółowo
omówiła problem choroby
płuc. Ponieważ bardzo ważna

jest wczesna diagnoza, dlatego
też organizuje 26 września br.

konferencję dla lekarzy specja­

I ✓ bezpłatnie!

■/' bez skierowań!

listów, podczas której szcze­
gólną uwagę będzie się zwra­
cać na wczesne wykrywanie i

diagnozowanie chorób pluć.
W konferencji uczestniczyli
dziennikarze prasy lokalnej.
Poniżej ulotki i ważne informa­
cje.

Zdjęcia obok: Podczas konferencji

W ramach akcji profilaktycznej zorganizowanej przez. |

Wydział Zdrowia. Promocji i Ochrony Zdrowia |

Starostwa Powiatowego w Olkuszu -

Zespól Opieki Zdrowotnej w Olkuszu
przeprowadzi dla mieszkańców

Powiatu Olkuskiego którzy ukończyli
25 rok żyda bezpłatne badania radiologiczne. |

celem wykrycia chorób płuc.

CHOROBY PŁUC |
MOŻNA WYKRYĆ! ?

I Sprawdź
! czy /esłef

li

Papieros jest jedynym produktem, którego używanie zgadnie z jigoj
przeznaczeniem, powoduje przedwczesną śmierć.

Padania będą przeprowadzone od

Pracownia RTG w Paradni Gruźlicy i Chorób Płuc

Tytoń jest substancją mocno uzależniającą a papieros to nie tylko trochę liści

tytoniu zawiniętych w papierek, ale przede wszystkim wysoko wyspecjalizowany
produktprowadzący do uzależnienia palacza.

- wyliczyli Amerykanie. Co 8 sekund jedna osoba umiera na choroby
spowodowane inhalacją dymu tytoniowego i równie szybko kolejna oiiara zostaje
wciągnięta w nałóg. Doroku2020 wzrośnie do 10 milionów rocznie liczba zgonów,
którym można by zapobiec.

Z powodu używania tytoniu:
» rocznie umiera na świecie około 4.023.000 osób

* w Europie - jest około 1.200.080 zgonów
• co godzinę w Europie z powodu palenia tytoniu umiera 140 osób

« w Polsce:

» co godzinę z powodu palenia tytoniu umiem 0 osób

- rocznie wynosi to około 82.000 niepotrzebnych zgonów

Olkusz ul. Źuradzka 21. Poniedziałek - piątek w godz. 8^ - 17Oi> |

I

ZAPRASZAMY OSOBY POWYŻEJ 25 ROKU ŻYCIA, KTÓRZY W C1ĄS0 OSTATMEGOi
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Akty Mianowania

dla Kombatantów
Halina Ladoń

Obchody Dnia Wojska Polskie­
go i 81. Rocznicy Bitwy War­
szawskiej były okazją do spo­
tkania się 15 sierpnia br. kom­
batantów Ziemi Olkuskiej z

władzami powiatu i miasta Ol­
kusza. Uroczystość zorganizo­
wana została przez Powiatową
Radę Kombatantów i Osób

Represjonowanych przy Staro­
ście Olkuskim oraz Związek
Byłych Żołnierzy Zawodo­

wych i Oficerów Rezerwy
Wojska Polskiego, pod hono­
rowym patronatem Starosty
Powiatu Olkuskiego oraz Bur­
mistrza Miasta i Gminy Ol­
kusz.

W godzinach dopołu-
dniowych po zbiórce pocztów
sztandarowych na płycie Ryn­
ku w Olkuszu, wszyscy zebra­
ni przeszli do kościoła pw. św.

Andrzeja, gdzie odbyła się uro­
czysta Msza św. Następnie de­
legacje złożyły wieńce na pły­
cie Nieznanego Żołnierza oraz

przy pomniku Wojska Polskie­
go. Wśród delegacji była rów­
nież delegacja z Klucz, Małgo­
rzata Węgrzy - Wójt Gminy
Klucze oraz Eugeniusz Kula­
wik - Przewodniczący Rady
Gminy Klucze.

Dalsza część uroczy­
stości odbyła się w sali konfe­
rencyjnej Starostwa Powiato­
wego w Olkuszu, tam też spo­
tkał się Zarząd Powiatu z ofi­
cerami rezerwy Wojska Pol­
skiego. Kombatanci Ziemi Ol­
kuskiej otrzymali akty miano­
wania na stopień podporuczni­
ka Wojska Polskiego. Wśród

odznaczonych i mianowanych
byli również kombatanci z

gminy Klucze.

i

Dziękujemy za oświetlenie drogi - łącznika od ulicy Rudnickiej wzdłuż

garaży przy Osiedlu XXX-lecia w Kluczach.

Pragniemy serdecznie podziękować Pani Wójt Małgorzacie Węgrzyn
oraz Zarządowi Gminy za realizację wniosku, dotyczącego oświetlenia

jezdni i garaży.
Obecnie jest super!!!

W imieniu wszystkich Mieszkańców Osiedla XXX-lecia i Zarządu OSM
Rada Osiedla Nr 3
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Dożynki Diecezjalne
w Jaroszowcu
pod patronatem Księdza Biskupa Adama Śmigielskiego

Tekst ifoto: Halina Ładoń

19 sierpnia 2001 r. odbyły się po raz pierwszy dożynki
w Jaroszowcu, miejscowości, w której nie ma rolni­
ków i gospodarstw rolnych. Jest tu natomiast szcze­
gólne miejsce - Sanktuarium Matki Bożej Wspomoże­
nia Wiernych. Dożynki były więc okazją, aby z parafii
należących do Diecezji Sosnowieckiej przybyły repre­
zentacje z wieńcami dożynkowymi do tego pięknego
Sanktuarium.

Pod Dom Kultury HUTNIK w

Jaroszowcu zjechali wszyscy

zaproszeni goście, zarówno

delegacje z wieńcami jak też

przedstawiciele Kos'cioła z

Księdzem Biskupem Adamem

Śmigielskim, władz samorzą­
dowych gminy, powiatu i wo­
jewództwa. Obecny był także

Wojewoda Małopolski - Ry­
szard Masłowski.

jeźdźcy z ośrodka MUSTANG

Księża uczestniczący w uroczystości

ni goście, wyruszył korowód w

kierunku Sanktuarium. Prowa­
dziła go orkiestra dęta z Oża­
rowic k/Tarnowskich Gór.

Za orkiestrąjechali jeźdźcy na

koniach z Ośrodka Jeździec­
kiego MUSTANG w Ryczów-
ku, a w powozie Janusza Wój­
cika z Chechła i bryczce Paw­
ła Wesołowskiego jechali ofi-

orkiestra z Ożarowic

Delegacje poszczególnych pa­
rafii przyniosły wykonane ze

zbóż, ziół i kwiatów piękne
wieńce dożynkowe (Zdjęcia
wieńców prezentujemy na

ostatniej stronie). Kiedy już
zjechali wszyscy zapowiedzia-

cjalni goście: Ksiądz Biskup
Adam Śmigielski, Pan Ryszard
Masłowski -Wojewoda, Pani

Małgorzata Węgrzyn - Wójt
Gminy Klucze, Ksiądz Dzie­
kan Stanisław Fert, zaś wystro-

jonym dwukonnym wozem

Woz konny ze starostami dożynek powozy z Ks. Biskupem, Panią Wójt, Ks.Dziekanem i Wojewodą Małopolskim
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Ciąg dalszy z poprzedniej
strony

drabiniastym powoził Piotr

Ekiert z Rodak, w którym sie­
dzieli starostowie dożynek i

dzieci w krakowskich strojach.
Za nimi maszerowali pozosta­
li uczestnicy w barwnym ko­
rowodzie. Przepiękne wieńce i

stroje reprezentacji z całej die­
cezji zachwycały zebrane wo­
kół ulic tłumy mieszkańców

Jaroszowca i okolic. Niezwy­
kle oryginalny wieniec „Arkę”
przynieśli mieszkańcy z Kąpiel
Wielkich (gmina Wolbrom). W

środku łodzi wykonanej ze

zboża, umieszczona była po­
stać Chrystusa (zdjęcie 1 stro­
na) Wieniec wykonały panie z

KGW w Kąpielach Wielkich.

Tylko ten wieniec został wy­
różniony i nagrodzony. Nagro­
dę i dyplom wręczył przewod­
niczącej KGW Pani Zofii

Duch, w imieniu Pani Wójt
Małgorzaty Węgrzyn, prze­
wodniczący Rady Gminy Klu­
cze - Eugeniusz Kulawik 11

września br. na spotkaniu w

siedzibie KGW w Kąpielach
Wielkich. Wyróżniony został

także wieniec z parafii Cieślin.

Wieńców było około

dwadzieścia, każdy na swój
sposób piękny. Ważne też były
barwne stroje, z każdej diece­
zji i parafii inne.

Wkościele

W kościele

W kościele

Uroczystą Mszę Świętą cele­
brował Ksiądz Biskup Adam

Śmigielski, a uczestniczyli w

niej przedstawiciele Kościoła

nie tylko z Diecezji Sosno­
wieckiej:

Ks.dr Czesław Tomczyk -

kanclerz Kurii Diecezjalnej w

Sosnowcu
- Ks. Prałat Eugeniusz Marci­
niak - sekretarz Komisji ds.

Rolnictwa Episkopatu Polski z

Włocławka
- Ks. kanonik Janusz Rakoczy
- duszpasterz rolników diece­
zji sosnowieckiej - proboszcz
z Targoszyc
- Ks. Kazimierz Rapacz, dyrek­
tor duszpasterstwa rodzin die­
cezji sosnowieckiej
- Ks. Józef Wójcik - dziekan i

kanonik z Kroczyc z diecezji
kieleckiej
- Ks. Władysław Biczysko -

sekretarz Księdza Biskupa So­
snowieckiego
- Ksiądz Jarosław Kwiecień -

redaktor wersji sosonowieckiej
„Źródło”
- Ks. kanonik Włodzimierz

Torbus - dziekan z Rogoźnika
- Ks. Tadeusz Maj - dziekan i

kanonik z Wolbromia z parafii
Św. Krzyża
- Ks. kanonik Roman Woj tan -

proboszcz z Bydlina
- Ks. kanonik Zygmunt Pa-

szewski - proboszcz z Bolesła­
wia
- Ks. Jacek Doroszewski - pro­
boszcz z Braciejówki
- Ks. kanonik Ryszard Gąsior
- proboszcz z Cieślina
- Ks. kanonik Stanisław Pułka
- proboszcz z Klucz
- Ks. Walerian Wojnarowski -

rezydent z Klucz
- Ks. kanonik Marek Szeląg -

proboszcz z Chechła
- Ks. Stefan Walusiński - pro­
boszcz z Rodak
- Ks. Marek Plebanek - pro­
boszcz z Kwaśniowa
- Ks. Krzysztof Pasek - wika­
riusz z Klucz
- Ks. Tomasz Folga - wikariusz

z Jaroszowca
- Ks. Stanisław Fert - dziekan

i proboszcz z Jaroszowca

Komentatorem obrzędów pod­
czas Mszy św. koncelebrowa­
nej pod przewodnictwem Księ­
dza Biskupa był ks.Tomasz

Folga.
Gospodarzami tego uroczyste­
go Święta Plonów byli: Lucy­
na Probierz - sołtys wsi Bogu-
cin Duży oraz Piotr Szreniawa
- sołtys wsi Kwaśniów Górny.
Wręczyli oni Księdzu Biskupo­
wi bochen chleba z tegorocz­

podczas ofiarowania

nych zbiorów, prosząc o mo­
dlitwę, aby na żadnym polskim
stole i w żadnej polskiej rodzi­
nie nie zabrakło chleba. Ksiądz
Biskup ucałował bochen chle­
ba, a do zgromadzonych w

świątyni wypowiedział słowa,
w których wyraził wielki sza­
cunek do pracy rolników i sza­
cunek do chleba. Wspomniał
swoje dzieciństwo i okres oku­
pacji, kiedy to Jego Matka mó­
wiła: „Pamiętaj synu, że naj­
lepszym tortem jest chleb”, a

kiedy zaczynała kroić nowy

bochen czarnego chleba za­
wsze kreśliła na nim znak krzy­
ża. Bochny chleba wręczono

także Małopolskiemu Wojewo­
dzie - Ryszardowi Masłow­
skiemu, Staroście Powiatu Ol­
kuskiego - Januszowi Bargie-
łowi, oraz Wójtowi Gminy
Klucze - Małgorzacie Wę­
grzyn.
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Stoiska ogrodnicze

Podczas ofiarowania rolnicy
składali przed ołtarzem dary,
wśród których był chleb i inne

wyroby piekarnicze, produkty
pszczelarskie wraz z figurką z

wosku świętego Ambrożego
patrona pszczelarzy, kosze

owoców, kwiaty, warzywa,

wędliny oraz wędzone ryby.
Podczas nabożeństwa Ksiądz

Biskup poświęcił wszystkie
wieńce (zdjęcie 1 strona) po­
wiedział, że są to swoiste ar­
cydzieła, podziękował ich

twórcom za pomysły i za to, że

zechcieli tu przybyć, aby
uświetnić uroczystość.

Po uroczystości w kościele

wszyscy zebrani przemaszero­
wali w barwnym orszaku na

boisko przy basenie.

Na boisku przy basenie

Za orkiestrą ustawili się znów

jeźdźcy i powozy z gośćmi, za

nimi delegacje z wieńcami i

mieszkańcy.
Tu oczekiwały na wszystkich
uczestników uroczystości pysz­
ne dania regionalne na sto­
iskach przygotowanych przez

mieszkańców wiosek należą­
cych do jaroszowieckiej para­
fii: z Bogucina Dużego, Zale-

Stoiska zpysznymjedzeniem

sia, Jaroszowca i Pazurka. Była
grochówka, pieczone ziemnia­
ki, bigos, chleb ze smalcem i

kiszone ogórki, a na deser pysz­
ne ciasto. Było tego tak dużo,
że z pewnością nikt głodny z Ja­
roszowca nie wyjechał.
Pięknie prezentowało się sto­
isko z chlebem Gminnej Spół­
dzielni SCh w Kluczach, już po

raz drugi kierowniczka tej pie­
karni Halina Kijas ijej pracow­
nicy udowodnili, że potrafią
upiec przeróżne, bardzo piękne
formy chleba i bułeczek.

Swoje stoisko mieli też pszcze­
larze zrzeszeni w Powiatowym
Kole Pszczelarskim w Olkuszu,

którzy razem ze swoim preze­
sem Robertem Putowskim pre­
zentowali produkty pszczele.
Nie zabrakło też stoisk z rośli­
nami, prezentowali swoje go­
spodarstwa ogrodnicze: Marian

Kozieł z Kwaśniowa Dolnego
oraz siostry Izabela i Ewelina

Gajda z Klucz.

W międzyczasie przygotowy­
wano się do części artystycznej.
Wszystkich gości powitała pani
Wójt, a następnie w kilku sło­
wach Wojewoda wyraził swoje
zadowolenie z faktu uczestni­
czenia w tej pięknej uroczysto­
ści, podziękował organizato­
rom za zaproszenie, dzięki któ­
remu mógł po raz pierwszy go­
ścić w gminie Klucze.

Kapela „Jasie” z Klucz jako
pierwsza wystąpiła ze swoim

koncertem, następnie wystąpi­
ły zespoły folklorystyczne Kół

Gospodyń Wiejskich z Che-

chła, Kwaśniowa i Klucz.

Po koncercie wszyscy goście

zostali zaproszeni na obiad do

bardzo bardzo ładnej nowocze­
snej restauracji KAMELEON

w Jaroszowcu, której właścicie­
lami są Państwo Marta i

Krzysztof Girkowie.

Na stadionie

Z okazji dożynek w godzinach
dopołudniowych odbywały się
na stadionie sportowym w Ja­
roszowcu imprezy sportowo -

rekreacyjne.

Komunikat

o dożynkach str. 23
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PIKNIK 2001
Barbara Sajdak

Tradycją stała się już plenerowa impreza orga­
nizowana przez International Paper Klucze S. A. Z my­
ślą o wszystkich pracownikach firmy. Właśnie w sobo­
tę 25 sierpnia miał miejsce festyn pracowniczy, w któ­
rym gremialnie uczestniczyli pracownicy wraz z rodzi­
nami w zabawie na łonie natury. Wspaniała atmosfera

plenerowej imprezy pozwalała zapomnieć w tym dniu
o troskach, pilnych zajęciach - wszyscy odpoczywali
bawiąc się wybornie.

Podwoje imprezy
otworzyły w godzinach poran­
nych zawody wędkarskie.
Licznie przybyli amatorzy zło­
wienia „taaaakiej ryby” oble­
gali brzegi stawów w Kluczach
- Osadzie. Bezkonkurencyj­
nym okazał się Mariusz Bed­
narz, który zajmując I miejsce
otrzymał puchar z rąk Prezesa

IPKluczeS. A.

Już od wczesnych go­
dzin popołudniowych zbierali

się pracownicy, a także miesz­
kańcy gminy na stadionie spor­
towym w Kluczach. Właśnie

tam odbyła się główna część
„bombowej”, plenerowej im­

prezy.
Uczestników imprezy

powitały orkiestry dęte, na cze­
le których maszerowała orkie­
stra -jubilatka (75 lat istnienia)
pod dyrygenturą, niezmienną
od 44 lat, Pana Adama Piątka.
Orkiestry prezentowały się

znakomicie, a profesjonalne
wykonanie utworów wywoły­
wało wśród publiczności
gromkie brawa. Mistrzowie

instrumentów dętych otrzymali
upominki, a nasz wspaniały
dyrygent za swoją wieloletnią
pracę z orkiestrami - puchar,
który wręczyła Pani Wójt, Mał­
gorzata Węgrzyn - kandydatka
na posła RP z ramienia SLD w

okręgu 13. Podziękowania i

gratulacje dla orkiestr przeka­
zała także Pani Beata Pawłow­

ska, Generalny Dyrektor IP

Klucze S. A . i Prezes IP Klu­
cze S. A . Pan Marek Sciążko.

Z każdą godziną sta­
dion się zapełniał, dla przyby­
łych gości zapewniono wiele

atrakcji - dla milusińskich:

malowanie kredką plakatu,
dmuchane zamki „skakanki",
które trzeszczały w szwach i

drżały od zapału i chęci jak
najwyższych skoków naszych
dzieci, mechaniczny byk - no­
wość i niesłychana atrakcja -

ujeżdżany jak na rodeo przez

niestrudzonych kowbojów do

zmroku. Dużym powodzeniem
cieszyło się ozdabianie włosów

i twarzy przez wizażystkę.
Uśmiechnięta, ale mocno za­
pracowana wizażystka zdobi­
ła twarze wymyślnymi wzora­
mi i kolorami.

Niezapomnianych wra­
żeń dostarczył mecz: Pracow­
nicy IP - Dziennikarze Gazet

Małopolskich. Mimo, że mecz

zakończył się porażką pracow­
ników 2:3 - podczas całego
spotkania pokazali oni profe­
sjonalną grę w stylu najlep­
szych piłkarzy. „Walczyli” peł­
ni poświęcenia, a i zapału im

nie brakowało, każdy atak na

bramkę przeciwnika był wspo­
magany gromkimi brawami

kibiców.

Wiele konkursów - za­
baw uatrakcyjniło piknik do

wieczora. Należałoby wspo-

Ł- ......................

mnieć choćby owijanie papie­
rem toaletowym szczelnie, „na

mumię”, układanie piramidy,
czy rzut jak najdalej zwykłym
kapeluszem. W tej nietypowej
konkurencji rekordową odle­
głość ponad 13 m uzyskał Cze­
sław Wójcik. Wszystkich
uczestników konkursów na­
grodzono firmowymi upomin­
kami. Muzyka „non stop” to­
warzyszyła licznie zebranym
na stadionie sportowym,
uświetniając całą pracowniczą
imprezę.

Niezapomniane wraże­
nia przyniosły: pokazjazdy na

rowerach górskich i ściana

wspinaczkowa. Uczestników

pikniku zachwyciła tak perfek­
cyjnajazda - skoki na rowerach

wydawałyby się niemożliwe -

a jednak. To co pokazali cykli­
ści przeszło najśmielsze ocze­
kiwania. Chętnych do spraw­
dzenia swoich umiejętności na

10 - cio metrowej ścianie było
wielu. Przy niemałym wysiłku,
co odważniejsi podejmowali
próby wspinaczkowe na czas i

tu również nie zabrakło nagród
w postaci upominków firmo­
wych. Grill bary zapraszały
na steki, kiełbaski oraz schło­

dzone napoje - chętnych nie

brakowało. W tym dniu zarów­
no pracownicy, ich rodziny, a

także mieszkańcy naszej gmi­
ny tłumnie odwiedzali boisko,
na które jak magnez przycią­
gała muzyka , mnóstwo kon-

ciąg dalszy na nast. stronie
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Dyrektor Generalny IP Klucze SA Beata Pawłowska ■ wręcza nagrodę orkiestrze

kursów, pokazów i innych
atrakcji. Jedną z nich był po­
kaz tańca towarzyskiego: walc

angielski, taniec w rytmie la­
tynoamerykańskim zgromadził
przy płycie tanecznej licznych
obserwatorów. Mistrzowie po­
kazu tanecznego nagradzani
byli za swoje piękne tańce nie­
kończącymi się brawami. Z

pewnością każdy mógł znaleźć

coś dla siebie w szerokiej ofer­
cie programu pikniku pracow­
ników I.P. Klucze S.A.

Występy zespołu Colo­
rado Band z Andrzejem Rybiń­

JUBILEUSZ 75 - LECIA

ORKIESTRY DĘTEJ W KLUCZACH
Halina Ladoń

Fabryczna orkiestra

dęta została założona w latach

1926 - 27 . Jej założycielami
byli: dyrygent - Leon Polaczek

- znany na tutejszym terenie

organista kościelny, długoletni
członek Orkiestr Rosji Carskiej
- Władysław Jaworski (trzech
jego wnuków gra w obecnej
orkiestrze) oraz przybyły z Je­
ziornej na stałe do tutejszej fa­
bryki - Władysław Dudek. Or­
kiestrę tworzyli głównie pra­
cownicy fabryki.
W późniejszym czasie orkie­
strę zasiliło kilku dobrych mu­
zyków z Kopalni Kazimierz,

którzy w poszukiwaniu pracy

trafili do tutejszej fabryki i

równocześnie do orkiestry, a

wśród nich: Henryk Jaworski,
Stefan Staszak, Władysław
Mierzwa, Zygmunt Grzesik i

JózefOpalski. Początkowo or-

kiestranci grali na własnych in­

skim oraz Trubadurów przycią­
gnęły rzesze miłośników mu­
zyki „na żywo”. Zrobiło się
ciasno, stadion wypełnił się po

brzegi, ale w tym momencie

nikt nie zwracał na to uwagi,
ważniejszy był śpiew - śpiewa­
li i wtórowali wszyscy.

Późnym wieczorem, po

występach zespołów ciemne

niebo nad zgromadzonymi roz­
świetliły sztuczne ognie. Kolo­
rowe parasole zawisły nad bo­
iskiem. Wszyscy wstrzymali
oddech, chcąc zatrzymać w

pamięci piękno kolorów, róż­

strumentach, lub też instru­
mentach zakupionych z fundu­
szy uzyskanych z organizowa­
nych zabaw, festynów i koncer­
tów. W późniejszym czasie in­
strumenty dla orkiestry zaku­
pił były właściciel fabryki
Szwarcsztajn.
Próby orkiestry odbywały się
dwa razy w tygodniu. W roku

1936 batutę dyrygenta przej­
muje mieszkaniec Chechła -

Władysław Krawczyk. Okres

wojenny od września 1939 aż

do roku 1945 - przerwał dzia­
łalność orkiestry. Próbowano

wprawdzie w latach 1941 -

1942 pod kierownictwem Ma­
riana Brajtkopfa zorganizować
orkiestrę lecz nie dało to żad­
nego rezultatu, ponieważ nie

było chętnych do usług na

rzecz okupanta.
Wielu członków orkiestry zo­
stało wywiezionych na przy-

nych kształtów - od małych,
seryjnych ogników „duszków”

pojawiających się raz za razem

na kluczewskim niebie po ol­
brzymie gwiazdy rozpościera­
jące sięjak różnobarwne, mor­
skie meduzy.

W trakcie dyskoteki
trwającej do 3.00 nad ranem w

rytmach najbardziej znanych
przebojów polskich i zagra­
nicznych tańczyli wspólnie
starsi i młodsi, co rzadko się
zdarza. Dyskoteka była przed­
nia, a tańczący bawili się od­
lotowo. Chciałoby się rzec,

niech ten wspaniały piknik się
nie kończy. Pogoda - podsta­
wowy warunek udanej impre­
zy plenerowej - udała się, słoń­
ce przygrzewało już od same­
go rana, a wieczorem cieplut­
kie promienie zachodzącego
słońca delikatnie otulały
wszystko, jakby chciały powie­
dzieć - bawcie się szampańsko,
to wasz dzień i wasza impre­
za. Roześmiane, radosne twa-

rze były potwierdzeniem uda­
nej zabawy. Nawet komary na

ten wieczór postanowiły odpu­
ścić i udały się w nieznane, aby
nie psuć imprezy.

Organizatorzy nie spo­
dziewali się takiej frekwencji,
tak duża ilość przybyłych go­
ści przeszła najśmielsze ocze-

musowe roboty do Niemiec,
część zaś była zaangażowana
w pracę konspiracyją na tere­
nie fabryki, inni, a wśród nich

dyrygent z lat 1936 - 39 - Wła­
dysław Krawczyk i Józef Pił­
ka wstąpili do oddziału party­

kiwania. Rewelacyjny pomysł
świętowania lata na pracowni­
czym pikniku we wspólnym
groniejeszcze raz potwierdził,
że tylko wspólne działania są

drogą do sukcesu.

Wielkie, wielkie brawa

i podziękowania dla organiza­
torów tego wspaniałego pikni­
ku - IP udowodniła, że potrafi
przygotować fantastyczną, od­
jazdową imprezę. Każdy jest

zachwycony, pełen dobrych
myśli, że w sierpniu 2002 roku

znowu spotkają się wszyscy na

pikniku w wykonaniu zawo­
dowców z International Paper
Klucze S.A . Zawodowców nie

tylko w dziedzinie papiernic­
twa.

zanckiego działającego na tym
terenie pod dowództwem Har­
dego. Instrumenty zaś zostały
częściowo zniszczone lub zra­
bowane przez okupanta.

ciąg dalszy na nast. stronie
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Po okupacji hitlerow­
skiej członkowie orkiestry, w

niedługim czasie wstępują do

organizowanej orkiestry pod
kierownictwem wspomniane­
go już dyrygenta z lat 1926 -

1936, Leona Polaczka (zmarł
w 1953r.)

W roku 1953 kierow­
nictwo orkiestry obejmuje
przybyły ze Sporysza k/Żyw-
ca Bronisław Olbert, a w roku

1954 pochodzący z Miechowa

Stanisław Strzelec.

W 1957 roku dyrygentem zo-

staje prowadzący orkiestrę do

chwili obecnej, członek zespo­
łu od 1952 roku, 26 - letni

wówczas, Adam Piątek.
Orkiestra bierze czyn­

ny udział we wszystkich nie­
mal uroczystościach organizo­
wanych na terenie Klucz i po­
bliskich miejscowości.
Orkiestra brała udział w prze­
glądach i festiwalach: 1954 r. -

Chrzanów, 1955 - Oświęcim,
1959 - Olkusz, 1959 - Kraków,

1960 - Kraków, 1961 - Kra­
ków, 1966 - Kraków i Myśle­
nice (Festiwal Kulturalny
Związków Zawodowych w II

grupie orkiestr - I miejsce),
1968 - Kraków (Festiwal Ama­
torskich Orkiestr Dętych woj.
Krakowskiego - I miejsce),
1969 - Tarnów.

REPERTUAR

ORKIESTRY...

Składa się głównie z

wiązanek pieśni ludowych,
żołnierskich, lżejszych uwer­
tur, marszy i utworów tanecz­
nych. Kilka utworów dla orkie­
stry skomponował i zinstru­
mentował prowadzącyją od 44

lat dyrygent - Adam Piątek,
którego kompozycję „Marsz nr

1” - Zarząd Główny Polskich

Zespołów Śpiewaczych i In­

strumentalnych w Warszawie

wydał drukiem w roku 1973.

Słyszeć go można było w Pol­
skim Radiu, Telewizji i wielu

filmach. Obecnie orkiestra li­

czy 17 członków, w większo­
ści są to emeryci. Orkiestra od

1992 r. działa przy GOK w

Kluczach.

ADAM PIĄTEK -

dyrygent______________
Urodził się w 1931 r. w Klu­
czach. Ma wykształcenie śred­
nie techniczne.W latach 1955
- 1958 był słuchaczem kursu

dla dyrygentów amatorskich

zespołów muzycznych działa­
jącego na poziomie średniej
szkoły muzycznej. Posiada

uprawnienia Głównej Komisji
Weryfikacyjnej Instruktorów

Amatorskich Zespołów Arty­
stycznych. Za swą pracę otrzy­
mał wiele odznaczeń. Pan Pią­
tek prowadził orkiestry nie tyl­
ko w Kluczach. W latach 1967
- 69 prowadził zespół muzycz­
ny przy Zasadniczej Szkole Za­
wodowej w Kluczach oraz or­
kiestry dęte w Szreniawie, Pi­
licy, Dłużcu, Porębie Dzierżnej
oraz orkiestrę OSP w Zarzeczu.

W latach 1972- -75

był członkiem Komi­
sji Artystycznej Wo­

jewódzkiego Klubu

Dyrygentów Orkiestr

Dętych w Krakowie,
a w latach 1974 -

1975 z ramienia w/w

Klubu był opieku­
nem orkiestr dętych
w powiecie olku­
skim.

1959 na przeglądzie
powiatowym zorga­
nizowanym przez

Wydział Kultury
PPRN w Olkuszu

uzyskała największą
ilość punktów po­
dobnie jak w latach

1959 - 1965 na przeglądach or­
ganizowanych przez Zarząd
Okręgu ZZ Chemików w Kra­
kowie.

W 1968 roku orkiestra zajęła I

miejsce na Festiwalu Orkiestr

Dętych w Krakowie.

Warto przypomnieć o innych
osiągnięciach Pana Piątkajako
kompozytora. Oprócz wspo­
mnianego „Marsza nr 1” skom­
ponował jeszcze „Marsz Jubi­
leuszowy” oraz opracował
„Wiązankę Pieśni Żołnier­
skich”. Opracował także „Wią­
zankę Pieśni Legionowych”
oraz wiele innych utworów ta­
neczno - marszowych.

Jubileusz 75 lecia

W bieżącym roku orkiestra

obchodziła Jubileusz 75-lecia.

Uroczystości jubileuszowe od­
były się podczas PIKNIKU

zorganizowanego przez Inter­
national Paper Klucze S.A. 25

sierpnia br. na stadionie spor­
towym w Kluczach, o którym
piszemy w oddzielnym artyku­
le.

Bardzo szczęśliwie się złoży­
ło, że te uroczystości mogły
odbyć się równocześnie, bo

przecież IP Klucze S.A. nadal

kojarzy się wielu ludziom z

dawnymi Kluczewskimi Za­
kładami Papierniczymi, z któ­
rymi orkiestra była bardzo

mocno związana.
Podczas PIKNIKU orkiestra

grała utwory skomponowane
głównie przez dyrygenta Ada­
ma Piątka między innymi:
„Walc na Pitusce” (nazwa po­
chodzi od nazwy polany nad

Przemszą), oraz utwory wg.

układu i opracowania tegoż
dyrygenta m.in. marsz „Z mło­

dej piersi się wyrwało” i inne

melodie z okresu Powstania

Warszawskiego.
W PIKNIKU uczestniczyły
także orkiestry dęte z ZGH

„Bolesław” w Bukownie i or­
kiestra z Zarzecza, które

uświetniły w znaczący sposób
uroczystość. Podczas uroczy­
stości orkiestra z Zarzecza za­
grała dwie melodie kompozy­
cji Adama Piątka: „Walc nad

Przemszą” i „Strażacki los”, a

orkiestra z Bukowna zagrała
Jubilatom sto lat. Na zakończe­
nie koncertu wszystkie orkie­
stry zagrały pod dyrekcją Ada­
ma Piątka „Marsz Nr 1”,
Po koncercie kluczewska or­
kiestra dęta otrzymała wiele

życzeń i gratulacji zarówno od

władz gminy jak też od dyrek­
cji IP Klucze S.A .

Piękny okolicznościowy wa­
zon i filiżanki dla każdego
członka orkiestry z napisem i

wizerunkiem instrumentu, na

którym gra, wręczyli orkie­
strze: Pani Beata Pawłowska -

Dyrektor Generalny IP Klucze

S.A . i Pan Marek Ściążko -

Prezes IP Klucze S.A . oraz

Pani Małgorzata Węgrzyn -

Wójt Gminy Klucze.

Orkiestra także przygotowała
upominki, które zostały wrę­
czone przedstawicielom władz.

Myślę, że był to szczególnie
radosny dzień dla kluczewskiej
orkiestry, do dzisiejszego dnia

jej członkowie wspominają te

radosne przeżycia, są dumni,
że tak zostali uhonorowani, że

nie zapomnieli o ichjubileuszu
przełożeni, władze gminne, dy­
rekcja IP oraz koledzy z za­
przyjaźnionych orkiestr.

SPOŁECZNE POLICEALNE STUDIUM BIZNESU

W KLUCZACH

kierunki:
* technik administracji

* technik obsługi turystycznej

SPOŁECZNE POLICEALNE STUDIUM BIZNESU

32-310 KLUCZE , UL. PARTYZANTÓW 1 (parter w budynku Urzędu Gminy)
tel./fax. (032)6428-833

Szanowny Pan/Pani Dyrektor szkoły
nauczyciele

NABÓR
na rok szk. 2001/02

oraz

SPOŁECZNE LICEUM OGÓLNOKSZTAŁCĄCE
DLA DOROSŁYCH W KLUCZACH

* 3 - letnie po szkole zasadniczej przyjęcia na - semestr: I,

III, V
* przyjęcia na semestr VI (ostatni!) po szkole podstawowej

Szkoły posiadaj a uprawnienia szkół publicznych

Informacje i zapisy:
. Sekretariat szkoły- Klucze, ul. Partyzantów 1

Tel./fax 032 6428-833 w godz. 8 .00 - 16.00

Uprzejmie informujemy o możliwości podjęcia dwusemestralnych studiów podyplo­
mowych „ Informatyka w szkole” organizowanych przez Śląską Wyższą Szkołę Zarządzania w

Katowicach wspólnie z Towarzystwem Wiedzy Powszechnej w Katowicach. Zgodnie z pro­
gramem studiów wykłady (ok.70 godz.) prowadzone będą na uczelni w Katowicach, ćwiczenia

natomiast (ok. 230 godz.) w Społecznym Policealnym Studium Biznesu w Kluczach.

Zachęcamy nauczycieli do skorzystania z oferty studiowania „ blisko domu i miejsca
zatrudnienia”. Macie Państwo doskonałą możliwość zaoszczędzenia swego cennego czasu. Gru­
py mogą ustalać terminy zajęć praktycznych indywidualnie z prowadzącymi.
Warunki finansowania: wpisowe - 150,00 zł

czesne płatne w 4 ratach po 450,00 zł

Istnieje możliwość ubiegania się w Kuratorium Oświaty w Krakowie o dofinansowanie. Infor­
macji udziela i zapisy przyjmuje Społeczne Policealne Studium Biznesu w Kluczach w godz
8.00 - 15.00 , tel./fax. 6428-833 .

Z poważaniem
Dyrektor Studium - mgr inż. Iwona Walnik
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Dom św. Kamila w Hutkach
1. /‘alka i J. Pandel z „Kuriera Szkolnego”przy Gimnazjum w Bydlinie

„Sens życia polega na tym, aby cieszyć się z niego i

każdej ludzkiej istoty.
”

Na trasie Klucze - Bolesław

mijamy w Hutkach kompleks
okazałych budynków otoczo­
nych lasem. Tablica przed bra­
mą informuje, że byłe koszary
zamieniono w Zakład Opieki
Zdrowotnej pod opieką zako­
nu o.o. Kamilianów. Ucznio­
wie ze SP i Gimnazjum w By­
dlinie odwiedzają mieszkań­
ców ośrodka zazwyczaj na

Boże Narodzenie , niosąc ko­
lędy i świąteczne życzenia.
Tym razem redaktorzy „Kurie­
ra Szkolnego” poprosili o roz­

mowę ojca kapelana Włodzi­
mierza Mazura, który z dumą
pokazywał nam odnowione

pokoje, łazienki, jasne koryta­
rze, opowiadał o wizji Domu

dla tych, którzy go potrzebują
lub będą potrzebować. W na­
szej rozmowie uczestniczyli
mieszkańcy ośrodka, szczegól­
nie byliśmy zachwyceni pogo­
dą ducha przemiłej pani Wero­
niki Mrówki.

* Jak to się stało, że na miej­
scu dawnego szpitala woj­
skowego powstał ośrodek,
którego zadaniemjest opie­
ka, troska o bliźnich?

Kiedyś znajdowały się tutaj
koszary wojskowe. Teraz,

oczywiście w ramach nowych
układów, te tereny wojsku są

niepotrzebne. Budynki stały
puste do momentu, w którym
władze dawnego województwa
katowickiego zaproponowały
naszemu zakonowi kamiliań-

skiemu, aby objął opieką ludzi

starszych, chorych szczególnie
mężczyzn, przede wszystkim z

rozpadających się hoteli robot­
niczych, którzy znaleźli się w

bardzo trudnej sytuacji i jako
renciści inwalidzi nie mieli

gdzie pójść, nie mieli swojego
miejsca.

* Ile osób pracuje w ośrod­
ku?

W ośrodku pracuje ponad 50

osób. Głównym „szefem” z

ramienia naszego zakonu Ka­
milianów jest ojciec i dyrektor
Józef Chomik, natomiast ja
Włodzimierz Mazur, jestem

kapelanem. Zespół biurowy to

pani księgowa, kucharki,

praczki. Oczywiście, najważ­
niejszy personel medyczny,
czyli pielęgniarki, 2 lekarki,
które na co dzień najbardziej
opiekują się chorymi.
* Doskonale wiemy, że głów­
ną cechąpotrzebną do opie­
ki nad chorymijest cierpli­
wość: Czy braciom jej nie

brakuje?

Trzeba się o to modlić, starać

wierzyć: Jeśli Pan Bóg daje
nam konkretne, niełatwe zada­
nia, to zarazem daje siły po­
trzebne do ich wykonania.
* Jak dużo czasu pracowni­
cypoświęcają na rozmowy z

chorymi?

Przede wszystkimjest to zada­
nie dla mnie kapelana. Nie tyl­
ko rozmowy, lecz bycie z cho­
rymi, towarzyszenie im w ra­
dościach, smutkach, przeżywa­
nie ich codzienności, cierpień.
To właśnie też moja codzien­
ność.

czynić go piękniejszym dla

David Ben Gurion

* Czy rodzina, przyjaciele
chorych utrzymująz nimija­
kikolwiek kontakt? Czy w

ogóle mieszkają tu chorzy
czy samotni?

Zasadą przyjęcia do ośrodka

jest fakt, że dana osoba sama

nie poradzi sobie w życiu.
Więc nie jest to tylko Zakład

Opiekuńczo - Leczniczy, któ­
ry byłby rodzajem pensjonatu,
ale w zasadzie wszyscy pensjo­
nariusze potrzebują opieki,
chcą mieć swój dom, w którym
się o nich dba, troszczy i za­
pewnia podstawowe życiowe
warunki - jedzenie, czystą
odzież. Właściwie mieszkają tu

w większości osoby samotne.

Przykładowo na 105 osób tyl­
ko 10 z nich spędzało okres

świąteczny u swych bliskich.

Bardzo często zdarza się, że po
śmierci zjawia się rodzina,

przyjaciele, sąsiedzi, znajomi.
Na pewno byłoby lepiej, gdy­
by te osoby przyszły wcześniej,
bo przecież po śmierci mogą

modlić się z daleka. Odwiedzi­
ny przynajmniej raz w miesią­
cu sprawiłyby naszym pod­
opiecznym wiele radości.

* Doskonale wiemy, że w dzi­
siejszych czasach trudno żyć.
Jak wygląda sytuacjafinan­
sowa zakładu?

Mocno wierzymy w Bożą

opatrzność, która działa rów­
nież przez dobrych, życzli­
wych ludzi. Ośrodekjest w cią­
głej rozbudowie, renowacji.
Tak się składa, że pod budyn­
kami mieszkalnymi znajduje
się kopalnia. Liczne wstrząsy

powodują pęknięcia i niezbęd­
ne było i nadal jest specjalne
ich wzmacnianie, zabezpiecza­
nie. Budowa dodatkowych pię­
ter w celu poprawienia warun­
ków mieszkalnych także wy­
maga wzmocnień i ulepszeń.
Są to naprawdę olbrzymie wy­
datki. Ze strony państwa opie­
kuje się nami Ministerstwo

Zdrowia. Natomiast od nowe­
go roku kalendarzowego otrzy­
mujemy finanse z kasy cho­
rych. Oczywiście zawsze mile

widziani są sponsorzy, mamy

nadzieję, że nigdy nam ich nie

zabraknie, bo tak jak sprawy

ducha są podstawą, istotą, tak

sprawy materii są naszą co­
dziennością, z którą się bory­
kamy, którą trzeba pokonać.
* Czy w życiu ojca zdarzały
się chwile słabości, zwątpie­
nia, kiedy ojciec nie dawał

sobie rady zproblemami?

Człowiek jest tylko człowie­
kiem i bywają takie chwile,

kiedy ma dość, kiedyjest moc­
no obciążony, ale na pewno we

wspólnocie łatwiej jest dźwi­
gać różnego rodzaju ciężary.
Poza tym muszę powiedzieć,
że w naszym ośrodku pracują
wspaniali ludzie, mamy bardzo

dobry personel, panie pielę­
gniarki i salowe tak wiele tro­
ski i ciepła przekazują swym

podopiecznym mimo tego, że

mają kłopoty. My jesteśmy
zgrupowani w zakonie głównie
dla osób chorych, potrzebują­

cych, to nasze zadanie i na

pewno pomaga nam wstawien­
nictwo św. Kamila, który za­
łożył nasz Zakon właśnie w

celu niesienia pomocy bliskim.

* Proszę nam cośpowiedzieć
o zakonie Kamilianów.

Zakon Kamilianów posługują­
cy chorym istnieje na świecie

ponad 400 lat, natomiast w

Polsce jest znany coraz bar­
dziej dzięki ojcu Bogusławo­
wi Palecznemu, który opieku­
je się bezdomnymi na Dworcu

Centralnym oraz dzięki księ­
dzu Arkadiuszowi Nowakowi,

który jako pierwszy ze strony
Kościoła zajął się chorymi na

AIDS, wcześniej jako kleryk
zajmował się narkomanami. To

jest wizytówka naszego zako­
nu, ale oczywiście, jest nią każ­
da dobra postawa wobec czło­
wieka potrzebującego i chce-

my, aby towarzyszyła nam w

naszym domu w Hutkach.

* Co oprócz pomocyfinan­
sowej spowoduje radość w

Waszych sercach?

Jesteśmy otwarci na dobre ser­
ca, dobrą współpracę, tak, jak
np. : wasze przybycie do nas.

Myślę, że takie odwiedziny,
niekoniecznie związane z wy­
stępami, każde zainteresowa­
nie się naszymi podopieczny­
mi, życzliwe podejście do nich,
okazanie dobrego serca, to są

podstawy tego, aby nasze ży­
cie w ośrodku mogło być pięk­
ne i dobre. Chcemy , aby ten

etap życia naszych mieszkań­
ców był szczęśliwy, pełen po­
koju Bożego i ludzkiego cie­
pła.
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KLASY DZIENNIKARSKIEJ |

Ceperskie wspomnienia z

Warsztatów Dziennikarskich
w Zakopanem

- ciąg dalszy zpoprzedniego numeru EK

W Zakopanem nie spo­
sób się nudzić. Jedną z niewąt­
pliwych atrakcji były dla nas

spacery po Krupówkach a dla

niektórych także przejazd sty­
lową dorożką powożoną przez

górali w regionalnych strojach.
I choć przejażdżka ta nie była

Prawdziwym G1MBUSIEM na wycieczkę

tania, niektórzy z nas skusili

się, aby choć raz zakosztować

jazdy z odkrytym dachem i stu­
kotem kopyt końskich w tle.

Krupówki to ulica o długości
1100 metrów, która jeszcze w

XIX wieku była wąską ścież­
ką łączącą Nawsie z Kuźnica­
mi. Dzisiaj jest to żywy skan­
sen dawnej architektury zako­
piańskiej, gdzie stare zagrody
wiejskie sąsiadują z budowla­
mi w stylu tyrolsko- bawar­
skim i nielicznymi nowymi
budynkami. Na tej najsłynniej­
szej centralnej ulicy Zakopane­
go mogliśmy spotkać ludzi z

całego świata.

Odwiedziliśmy też Mu­
zeum Tatrzańskie im. dr Tytu­
sa Chałubińskiego, gdzie oglą­
daliśmy zbiory etnograficzne,
przyrodnicze i geologiczne.
Najbardziej podobały nam się
zgromadzone tam instrumenty
muzyczne, przedmioty obrzę­
dowe i ekspozycja malarstwa

na szkle. Mieliśmy też okazję
przyjrzeć się też czarnej i bia­
łej izbie, w jakich niegdyś
mieszkali górale, a także po­
znać narzędzia, które wykorzy­
stywali do pracy i do zbójowa­
nia. Budynek, w którym mie­

ści się muzeum, został zapro­
jektowany przez Stanisława

Witkiewicza w tzw. stylu za­
kopiańskim. W salach muzeum

wiszą również portrety arty­
stów, którzy zafascynowani
pięknem krajobrazu i architek­
tury zakopiańskiej szukali tu

natchnienia.

Oprócz artystów
częstymi gośćmi
w Zakopanem
były znane osobi­
stości życia spo­
łecznego. Wielu z

nich ma w Zako­
panem również

swoje tablice pa­
miątkowe: Adam

Asnyk, Seweryn
Goszczyński,
Mieczysław Kar­

łowicz, Józef Konrad Korze­
niowski, Wojciech Kossak,

Henryk Sienkiewicz, Włady­
sław Reymont, Julian Tuwim,
Kazimierz Przerwa- Tetmajer,
Kornel Makuszyński, Stani­
sław Ignacy Witkiewicz, Ma­
riusz Zaruski, Stefan Żerom­

ski, Karol Szymanowski, Józef

Piłsudzki, papież Jan Paweł II.

Zwiedzaliśmy również

cmentarz na Pęksowym Brzyz-
ku. Na tej najstarszej zakopiań­
skiej nekropolii założonej w

1848 roku przez księdza Józe­
fa Stolarczyka, pierwszego
proboszcza Zakopanego, spo­
czywają ludzie wpisani w hi­
storię i kulturę tego miasta,
m.in. dr Tytus Chałubiński, Jan

Krzeptowski-Sabała, Antoni

Kenar, Władysław Hasior oraz

pisarze związani z Zakopanem:
Władysłąw Orkan, Kazimierz

Przerwa- Tetmajer, Stanisłąw
Witkiewicz, Kornel Maku­
szyński, i sportowcy: Stanisław

Matrusarz, Helena Marusarz,

symboliczną mogiłę ma tutaj
również Bronisław Czech. Po­
nieważ cmentarz ten otrzymał
status obiektu zabytkowego
dzisiaj chowa się tylko na nim

ludzi zasłużonych dla miasta i

regionu.
Nasz pobyt w Zakopa­

nem to także wyprawy w góry.
Wjechaliśmy kolejką linowo-

krzesełkową Szymoszkowa-
Pająkówka. Tą nowoczesną

kolejką, sterowaną komputero­
wo, przejechaliśmy trasę 1500

metrów. Jej krzesełka nakry­
wane są kopułą chroniącą
przed deszczem, wiatrem i

zimnem. Potem podziwialiśmy
wspaniałą panoramę Tatr, Gor­
ców, Beskidu Wyspowego i

Pienin. Dobra widoczność po­
zwoliła nam również oglądać
podhalańskie wioski i kotlinę
zakopiańską. Potem z Guba­
łówki zjechaliśmy kolejką lino­
wo- terenową, która osiąga
prędkość 5,12 m/s. W ciągu
paru minut znaleźliśmy się na

dolnej stacji.
Ponieważ Warsztaty

Dziennikarski to nie tylko wy­
poczynek, ale także praca

dziennikarska, szukaliśmy no­
wych informacji i poznawali­
śmy tajniki pracy redakcyjnej.
Odwiedziliśmy więc redakcje
„Tygodnika Podhalańskiego”,

PYTAĆ CZY NIE PYTAĆ?
MichałKasprzyk

Niedawno na ulicach Klucz

przeprowadziłem sondę. Jej te­
matem było niezrozumiale dla

wszystkich moich rozmów­
ców pytanie:
-jeśli „ciekawość topierwszy

stopień do pieklą", a „kto

pyta nie błądzi”, jak pan/
pani myśli - pytać czy nie

pytać? Niezrozumiałe, gdyż
na pięćdziesięciu zapyta­
nych, sześć osób nie rozu­
miałopytania. Dalsze staty­
styki są następujące:

- pięć osób powiedziało „ nie ”

- dwie osoby nie były w nastro­
ju do udzielania odpowiedzi,

- dwadzieścia cztery odpowie­

który ukazuje się
na Podhalu, Ora­
wie, Spiszu, w

Pieninach, w Chi­
cago i Toronto.

Redaktor naczel­
ny- pan Marek

Grocholski zapo­
znał nas z praca

dziennikarza ga­
zety lokalnej i cy­
klem wydawni­
czym tygodnika, który zajmu­
je się sprawami górali. Gazeta

ukazuje się w każdy czwartek

w Polsce a do mieszkań górali
w Chicago i Toronto trafiajuż
w piątek rano. Z drukarni w

Krakowie dostarczana jest na

lotnisko, a stamtąd za ocean.

„Tygodnik Podhalański” ma

również swoje wydanie inter­
netowe. Z ciekawością ogląda­
liśmy nowoczesny sprzęt, na

jakim pracują dziennikarze w

tej redakcji. Dostaliśmy rów­
nież egzemplarz gazety, a jej
lektura przekonała nas, że ten

lokalny tygodnik w niczym nie

ustępuje gazetom ogólnopol­
skim. „Tygodnik Podhalański”

zadowala wielu czytelników i

nie ulega modnej ostatnio „re-

klamomanii”. Zostaliśmy tak­
że poproszeni o artykuł na te­
mat naszego pobytu w Zako­
panem i warsztatów dzienni­
karskich, który redakcja obie­
cała zamieścić w tygodniku.

Jak co roku w Zakopanem
w czasie lata gościło wielu zna­
nych sportowców. Specjalnie
dla was przeprowadziliśmy
wywiad z trenerem narodowej

działo twierdząco, niektóre

odpowiedzi zostały nawet

uzasadnione.

Ja postarałem się wybrać naj­
ciekawsze opinie zawarte w

odpowiedziach twierdzących.
W pierwszej kolejności dowie­
działem się, że zależy o co py­
tać:

- można zapytać o drogę, o

cenę towaru w sklepie, po­
prosić o streszczenie filmu
lub książki, pytać o „coś co

związanejest z nauką i szko­
łą”.

- Nie należy pytać o sprawy

rodzinne, osobiste i „ nie ro­
bićplotek”.

Faunę Podhalapodziwialiśmy nie tylko w muzeum

kadry judoków- panem Ada­
mem Majem. Wywiad ten zo­
stanie zamieszczony w kolej­
nym numerze „Echa Klucz”.

A na koniec kolejne przepisy
na potrawy z góralskiej kuch­
ni:

Bukty
Grule- (ziemniaki), mąka, sól.

Grule utrzyć na tarce. Odci­
snąć, połączyć z grulami uwa­
rzonymi i spuchconymi na

miazgę. Dodać telo mąki coby
masa była gynsto. Urobić klu-

secki i ważyć w osolonej wo­
dzie. Podawać ze stopionom
Spyrkom.

Moskol zakopiański
Drożdże ozpuścić w mlyku,
dodać kapkę cukru. Potem po-

łącyć z ozupconymi grulami i

mąką. Wbić jajka i wymiesać.
Uformować placek grubości 2-

3 cm. Piec na blasze pieca. Kie

gotowy, podać ze świzućkim

masełkiem.

Naprawdę smaczne!

Uczestnicy
Warsztatów Dziennikarskich.

Jedną z wypowiedzi na temat,

„Pytać czy nie pytać?” przyto­
czę całą: „Należypytaćpo to,

aby wiedzieć, bo ludzie są cie­
kawi świata i muszą gopozna­
wać. Ale nie każdego i nie o

wszystko możnapytać, bo moż­
na kogoś poniżyć pytaniem,
zrobić mu przykrość”.

Pozwoliłem wysnuć sobie z tej
krótkiej sondy następujący
morał:

Zanim zapytasz kogoś, po­
myśl kilka razy, czy pytanie
kierujesz do właściwej osoby
i czy nie urazisz jej.
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Ścieżkami sukcesu

Katarzyna Szczurek

Gimnazjum w Kluczach w ubiegłym roku szkolnym li­
czyło 12 klas, do których uczęszczało 319 uczniów. Na­
szą kadrę pedagogiczną stanowiło 30 nauczycieli. Wy­
dawałoby się, że to zwykła wiejska szkółka, w której
nic nigdy się nie dzieje. Tak naprawdę to właśnie wie­
le miejskich szkół może pozazdrościć nam osiągnięć,
zorganizowania i pomysłowości zarówno wśród uczniów

jak i wśród nauczycieli.

W minionym roku szkolnym
świadectwa z wyróżnieniem
otrzymało 51 uczniów, któ­
rych średnia ocen końcowych
wyniosła przynajmniej 4,75 i

mieli oni zachowanie wzoro­
we. Nagrody książkowe
otrzymało 30 uczniów z śred­
nią powyżej 5,0 i również za­
chowaniem wzorowym.

Samorząd szkolny i na­
uczyciele organizowali mnó­
stwo konkursów wewnątrzsz-

kolnych, w tym: o tytuł „Naj­
lepszego fizyka”, „Najładniej­
szej klasy”, „Super klasy”, „

Najlepszego Matematyka-1 z

12” na plakat „Wielkiej Or­
kiestry Świątecznej Pomocy”,
na najładniejszy wykres
„Szkoła w diagramach”, na

„Plakat Ekologiczny”.
Gimnazjaliści reprezen­

towali naszą szkołę także w

konkursach zewnętrznych.
Były to zmagania na różnych
szczeblach, o różnych stop­
niach trudności i o różnej te­
matyce. Większość z były ści­
śle związane z danymi przed­
miotami szkolnymi. Na in­
nych należało wykazać się
wyjątkową sprawnością fi­
zyczną, zdolnościami manu­
alnymi, barwą głosu, dykcją,
itp. Były też konkursy, dla

których potrzebna była wie­
dza ogólna, zdobyta nie tylko
na lekcjach, ale także z prasy,

telewizji, Internetu, książek,
radia i innych wszelkich źró­
deł informacji.

Ponieważ od zeszłego roku

działa u nas Klub Europejski,
startowaliśmy tez w konkur­
sach z zakresu szeroko poję­
tego tematu Unii Europej­
skiej. Nasi reprezentanci bra­
li praktycznie udział we

wszystkich możliwych kon­
kursach. Starali się, aby ich

zadanie nie' ograniczyło się

tylko do udziału w konkursie,
ale dążyli do uplasowania się
na podium, a nawet sięgnęli
po najwyższe laury. Oto ich

osiągnięcia:
W V Ogólnopolskim Konkur­
sie na Pracę Literacką organi­
zowanym przez Centrum

Edukacyjno-metodyczne w

Katowicach dla uczniów

szkól podstawowych i gimna­
zjum wyróżnienia otrzymali:
Katarzyna Majda, Paweł

Dziatłowicz, Dominika Ka-

roń, Sebastian Pilarczyk, So­
nia Madej, Łukasz Florczak,
a nagrody: Ilona Kapuścińska,
Katarzyna Szczurek, Waw­
rzyniec Kraszewski.

Nasza gazetka szkolna „Wy-
wrota” otrzymała III miejsce
w konkursie na najlepszą ga­
zetkę szkolną w ramach Ogól­
nopolskiego Konkursu Mię­
dzyszkolnego „Tu lubię
być!”, przeprowadzonego
przez Fundację „Signum Ma­
gnum”.
Otrzymaliśmy też wyróżnie­
nie specjalne w II Małopol­
skich Spotkaniach Teatrów

Gimnazjalnych dla zespołu te­
atralnego za przedstawienie
pt."Opowieść o Ziemi Klu-

czewskiej”
Departament Kształcenia i

Wychowania przy Minister­
stwie Edukacji Narodowej
zorganizowało konkurs „Eu­
ropa w szkole”, w którym
również braliśmy udział, a

dwie uczennice Katarzyna
Szczurek i Paulina Leśniak

zdobyły wyróżnienie na

szczeblu wojewódzkim.
Łukasz Mosór, Tomasz Jur­
czyk, Paweł Cipiński zajęli I

miejsce w IX Konkursie Wie­
dzy Elektroniczno-Informa-

tycznej w Zespole Szkół Za­
wodowych w Kluczach.

Również na I miejscu uplaso­
wali się Jakub Pająk, Łukasz

Mosór i Paweł Cipiński w II

Międzyszkolnym Konkursie

Informatycznym w Zespole
Szkół im. Antoniego Kocja­
na w Olkuszu. Nasi informa­
tycy zajęli też I miejsce w kla­
syfikacji zespołowej w grupie
„P” w Rejonowych Mistrzo­
stwach Komputerowych Ligi
Obrony Kraju
Te sukcesy były możliwe

dzięki nowoczesnej pracowni
internetowej, którą zawdzię­
czamy wspólnym wysiłkom
pani dyrektor i Urzędu Gmi­
ny.
III miejsce w wojewódzkim
przeglądzie „Bliżej Świata”

także należało do nas.

Katarzyna Szczurek zajęła I

miejsce w Konkursie Literac­
kim „Mnie ta ziemia od in­
nych droższa”.

Nagroda w I Wojewódzkim
Turnieju Ekologicznym przy­
padła Klaudii Parcz za „7 za­
sad młodego ekologa”
Ewelina Augustyn uzyskała
dobry wynik w Międzynaro­
dowym Konkursie „Kangur
Matematyczny”.
Gazeta „EKOŚWIAT” przy­
znała wyróżnienie za pracę

plastyczną „Moja Ziemia -

Mój świat” dla Patrycji Fuda-

lińskiej i Adama Wąsowicza.
Również w śpiewaniu mamy

swoich faworytów. Masz ze­
spół wokalny zajął I miejsce,
a Barbara Bonecka zajęła III

Miejsce na Powiatowym Fe­
stiwalu Kultury 2001 w kate­
gorii muzycznej.
Sylwia Klepacka wyrecyto­
wała II miejsce w powiato­
wych eliminacjach XLVI

Ogólnopolskiego Konkursu

Recytatorskiego.
III miejsce w IV Międzysz­
kolny Konkursie „Poezja
Krzysztofa Kamila Baczyń­
skiego” zdobyła Marta La­
tacz, a Agnieszka Sermak

otrzymała wyróżnienie. Mar­
ta Latacz także zdobyła wy­
różnienie w IV Ogólnopol­
skim Konkursie Recytator­
skim.

Olga Walasek dostała wyróż­
nienie w Wojewódzkim Kon­
kursie „Droga Do Gimna­
zjum” organizowanym przez

Centrum Młodzieży im. dr H

Jordana. W tym to też konkur­
sie nagrodę otrzymała mama

naszej gimnazjalistki, pani
Anna Ziaja.

Justyna Łędzka VIII Ogólno­
polskim Konkursie Ortogra­
ficznym zdobyła wyróżnie­
nie. Ta uczennica także zdo­
była I miejsce w konkursie de-

kanalnymbi brała udział w fi­
nale diecezjalnym VI Olim­
piady Wiedzy Biblijnej.
Możemy się także poszczycić
osiągnięciami sportowymi, a

najważniejsze z nich to:

-III miejsce w Sztafetowe Za­
wody Pływackie dla chłop­
ców na szczeblu powiatu.
- III miejsce w Indywidual­
nych Zawody Pływackich-
grzbietem na dystansie 50me-

trów dla Izabeli Slaboń
- III miejsce w Małopolska
Gimnazjada Młodzieży
10*25metrów stylem dowol­
nym dziewcząt i IV chłopców

-I miejsce w Małopolskiej
Gimnazjadzie Młodzieży w

drużynowych zawodach w

pływaniu dziewcząt
-II miejsce w Małopolskiej
Gimnazjadzie Młodzieży w

Dwuboju Nowoczesnym dla

Magdaleny Kowali i Ewy
Woźniczko
-II miejsce chłoppców i IV

dziewcząt w powiatowych za­
wodach w siatkówce
- II miejsce dziewcząt i III

miejsce chłopców w powiato­
wych Finałach Piłki Ręcznej
- II miejsce w powiatowych
zawodach dziewcząt w teni­
sie stołowym

Młodzież naszego Gim­
nazjum, oprócz zajęć dydak­
tycznych, korzystała w tym
roku szkolnym z wielu wycie­
czek i rajdów szkolnych zor­
ganizowanych przez nauczy­
cieli. Ogółem odbyło się 48

wycieczek, w czasie których
uczestnicy zwiedzili najbliż­
szą okolicę, jak i dalsze zakąt­
ki naszego kraju, m.in. Kra­
ków, Warszawę, Zakopane,
Wrocław, gdzie mieli możli­
wość zobaczenia „Panoramy
Racławickiej”. Gimnazjaliści
często wyjeżdżali na spekta­
kle teatralne, m.in. na „Ze­
mstę”, „Wieczór Trzech Kró­
li”, „Betlejem Polskie”. Orga­
nizowano także wspólne wy­
jazdy do kina, gdzie ucznio­
wie oglądali film „Folwark

zwierzęcy” i inne.

Mieliśmy też okazję spo­
tkać się z w Pałacu Młodzie­
ży w Katowicach z ciekawy­
mi ludźmi, odbyli też spotka­

nia z kompozytorami, Wojcie­
chem Kilarem, profesorem
Janem Miodkiem i reżyserem
Kazimierzem Kutzem. Po­
nadto kilkakrotnie wyjeżdża­
li na pokazy doświadczeń do

Instytutu Fizyki i Matematy­
ki na Uniwersytecie Jagielloń­
skim.

Adepci dziennikarstwa z

klasy I, objęci programem au­
torskim z języka polskiego z

elementami dziennikarstwa i

uczniowie klas II, którzy po­
znają tajniki dziennikarstwa

na Kółku Dziennikarskim

pracowali na warsztatach

dziennikarskich i spotykali się
z profesjonalnymi dziennika­
rzami w redakcjach gazet i

rozgłośniach radiowych.
Dzięki zaangażowaniu

uczniów, nauczycieli i rodzi­
ców kolejne trzy sale lekcyj­
ne gimnazjum zostały odno­
wione. Młodzież gimnazjalna
brała również udział w Ogól­
nopolskim Spotkaniu Klubów

Europejskich i Paradzie Schu­
mana w Warszawie, gdzie
promując naszą gminę i szko­
łę została zauważona przez

media.

Samorząd Szkolny w cią­
gu całego roku szkolnego
przeprowadził wiele akcji an­
gażując uczniów do pracy na

rzecz szkoły i środowiska.

Ostatnim, najważniejszym
wydarzeniem było zorganizo­
wanie akcji charytatywnej
„Dom dziecka” - w którą zo­
stała włączona cała społecz­
ność uczniowska, okoliczne

zakłady pracy, placówki han­
dlowe i banki. Akcja zakoń­
czyła się sukcesem, planuje­
my powtórzyć ją w przyszłym
roku.

W tym roku rozpoczęła
swoją działalność drużyna
harcerska, która brała również

udział w wielu akcjach, m.in.

„Wielka Orkiestra Świątecz­
nej Pomocy”, „Światełko Be­

tlejemskie”, „Dzień Myśli
Braterskiej - Grosik 2001”.

Nasze gimnazjum ma do­
piero dwa lata. Są to lata na­
uki, pracy, ale i zabawy. Z

każdym dniem zdobywamy
coraz to większe doświadcze­
nie. Kwiaty naszej pracy wi­
daćjuż, a owoce zbierzemy w

przyszłości. Chcemy zaistnieć

i wspólnymi siłami dalej po­
dążać ścieżką sukcesu.
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„LATO 2001”
Ewa Stańczyk

Na zakończenie tegorocznej akcji letniej w Bi­
bliotece pt: „Kornel Makuszyński - przyjaciel dzieci”

udaliśmy się na wycieczkę do Zakopanego, w której
uczestniczyło 42 dzieci.

Do muzeum biograficznego
pisarza, które mieści się w willi

„Opolanka” gdzie mieszkał i

tworzył. Muzeum zostało

otwarte w 1965 r. i obejmuje
zbiory przekazane przez żonę,

Janinę. My zwiedzaliśmy je w

dwóch grupach, ponieważ
wszyscy jednocześnie nie

zmieścilibyśmy się w małym
mieszkaniu pisarza.

Aura w dniu naszego

pobytu (29 sierpnia) wybitnie
nie sprzyjała zwiedzaniu, było
chłodno i padał deszcz. Szczy­
ty byty pokryte chmurami i

mgłą. Nawet zastanawialiśmy
się, czy nie ironią stały się sło­
wa Makuszyńskiego: „Zakopa­
ne to z lewej strony Giewont,
z prawej Gubałówka, a w środ­
ku deszcz”.

Przyjemnością było
natomiast oglądanie (niestety
tylko z zewnątrz, z podwórza)
willi „Pod Jedlami” (na Koziń­
cu) wspaniałego, drewnianego
domu na kamiennej podmu­
rówce, pięknie zdobionego,
perłę stylu zakopiańskiego.
Willę zaprojektował S. Witkie­
wicz, budowali mistrzowie

góralskiej ciesielki. Dowie­
dzieliśmy się, że od 100 lat

dom należy do rodziny Pawli­
kowskich, mieszkały tu m.in.

Maria Pawlikowska - Jasno­

rzewska i jej siostra Magdale­
na Samozwaniec, córki Woj­
ciecha Kossaka, a wnuczki Ju­
liusza Kossaka. Niegdyś było
to miejsce spotkań i dyskusji
wybitnych przedstawicieli
Młodej Polski i 20 - lecia mię­

dzywojennego, dziś mieści się
tu m.in. archiwum rodziny
Pawlikowskich. Na placu stoi

drewniana studnia, także pro­
jektu S. Witkiewicza, przypo­
minająca raczej kapliczkę.

Tuż obok znajduje się
dom „Pod Jaworami”, w któ­
rym mieszkają państwo Pary­
scy - wielcy znawcy i miło­
śnicy Tatr, autorzy m.in. Ency­
klopedii Tatrzańskiej.

Następnie podeszliśmy
pod Krokiew - szczyt w Ta­
trach Zachodnich (1378 m

n.p .m .) - tu znajdują się dwie

skocznie narciarskie: „Wielka
Krokiew” im. St. Marusarza i

„Średnia Krokiew”. Obie

skocznie obejrzeliśmy z bliska.
Na „Średniej Krokwi” mogli­
śmy podotykać i dokładnie

przyjrzeć się igielitowi. Nikt

nie oparł się możliwości zje­
chania po igielicie na butach

(chociaż z połowy skoczni).
Pod Gubałówką nato­

miast mieliśmy godzinę czasu

wolnego, każdy mógł kupić
sobie pamiątki, pooglądać wy­
roby rękodzieła góralskiego,

posmakować oscypków i kwa-

śnicy. Następnie korzystając z

kolejki linowej wyjechaliśmy
na szczyt Gubałówki (1123 m

n.p.m.), niestety, silny wiatr i

deszcz nie pozwoliły nam na

podziwianie malowniczej pa­
noramy Tatr i Zakopanego.

Niewątpliwych wrażeń

dostarczyła nam ul. Krupów­
ki, należąca do pierwszej piąt­
ki najsłynniejszych ulic Polski.

Stoją tu zarówno drewniane

chałupy, jak i piętrowe, sece­
syjne budynki. Cała ulica

mimo deszczu tętniła życiem,
tu mieszają się języki i kultu­

ry, tu spotkaliśmy górali w stro­
jach regionalnych (niektórzy
powozili bryczkami, inni grali
na skrzypkach i śpiewali), tu

mimowie odgrywali swoje

pantomimy, mijali się ceprzy i

wytrawni turyści.
Odwiedziliśmy także

ul. Kościeliską, ale w nieco

pomniejszonym składzie. A

szkoda, bo ulicę można nazwać

„Wawelem Zakopanego”. By­
liśmy na starym cmentarzu, to

pierwszy zakopiański cmentarz

powstały w połowie XiX w. na

ziemi podarowanej miastu

przez J. Pęksę - stąd jego na­
zwa - cmentarz na Pęksowym
Brzyzku. Brzyzek w gwarze

góralskiej oznacza stromy te­
ren nad potokiem. Cmentarz

jest świątynią pamięci po lu­
dziach, którzy tworzyli legen­
dę i rzeczywistość tego miasta.

Zapalając znicze na sarkofagu
Makuszyńskich ponownie
przywołaliśmy postać pisarza,
ale tym razem w otoczeniu K.

Przerwy - Tetmajera, W. Orka-

na, A. Kenara, St. Witkiewicza,
B. Czecha, małżeństwa Maru-

sarzów, T. Chałubińskiego,
Sabały, ks. Stolarczyka i wielu

innych.
Byliśmy w starym ko­

ściele M.B. Częstochowskiej i

św. Klemensa. Przekraczając
próg tej świątyni, wkroczyli­
śmy do krainy pierwotnej gó­
ralszczyzny, w mrok poprzeci­
nany smugami światła, w za­
pach drewna, kadzidła i kwia­
tów. Pierwszą mszę odprawił
tu w styczniu 1848 r. ks. J. Sto­
larczyk - pierwszy proboszcz
Zakopanego. Nieco powyżej
kościoła stoi historyczna re­
stauracja „U Wnuka” (którą
podziwialiśmy z zewnątrz),
należąca do najstarszych zabyt­
ków Zakopanego. Gościła w

swych progach znamienite

osobistości. Ciekawostką jest
to, że tutaj właściciel Żyd za­

łożył pierwszą bibliotekę i czy­
telnię.

Z centrum Zakopanego
pojechaliśmy na Krzeptówki,
gdzie zwiedzaliśmy kościół

Niepokalanego Serca N.M.P.

Fatimskiej, arcydzieło rzeźby
góralskiej. Kilka dni wcześniej
trwały tu obchody 100 roczni­
cy wzniesienia krzyża na Gie­
woncie.

Ostatnim obiektem, który
zwiedzaliśmy było muzeum

Kasprowicza na Harendzie. Po

muzeum oprowadziła nas pani
kustosz, opowiadając o życiu
twórcy i jego bliskich, recytu­
jąc przepiękną poezję Kaspro­
wicza.

Na koniec wspomnę, że w dro­
dze mijaliśmy wieś Ludźmierz,

gdzie urodził się znakomity
dramaturg, powieściopisarz i

poeta, piewca Podhala - Kazi­
mierz Przerwa Tetmajer.

Podziękowanie dla

sponsorów

Biblioteka w Kluczach
składa serdeczne podzię­
kowania za dofinansowa­
nie wycieczki do Zakopa­
nego:
- „Glaspol” Jaroszowiec
- Sklep spożywczy „Rydz”

w Kluczach
- Restauracja „Oaza” w

Kluczach
- G.L.K.S . „Przemsza”

Klucze
- Bar „Max”
- Sklep „Uno”
- Państwo Banysiowie z

cukierni „Maciuś” (po­
częstunek)



Wystarczy chcieć
Biwak nad Przemszą
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Nie wszystkie dzieci z gminy
Klucze wyjechały na wakacje,
większość z nich niestety po­
została w domach. Dla takich

właśnie dzieci, które nigdzie
nie wyjechały, panie ze świe­
tlicy działającej przy domu

Kultury HUTNIK w Jaroszow-

cu zorganizowały biwak nad

rzeką Przemszą na Kobylicy w

dniach 16-18 sierpnia. Głów­

nym organizatorem była Boże­
na Dąbrowska pracownik
Gminnego Ośrodka Kultury w

Kluczach, ale pomagały jej
koleżanki i koledzy z GOK:

Maria Porcz, Teresa Zawadz­
ka, Adam Chmura i Adam Ber­
nat.

W trzydniowym biwa­
ku udział wzięły 24 osoby,
dzieci i młodzież w wieku 9-

16 lat, uczestnicy wpłacali po

7 zł. resztę wydatków sponso­
rowała organizatorka i sponso­
rzy z Jaroszowca.

Było naprawdę bardzo

sympatycznie, dzieci podczas
pięknej pogody mogły się ką­
pać w Przemszy, odpoczywać
na piaszczystej plaży nad rze­
ką, a po południu potańczyć na

dyskotece. Organizatorzy przy­
gotowali także wiele imprez
sportowych.

Na spotkanie z dyrek­
cją Gminnego Ośrodka Kultu­
ry uczestnicy biwaku przygo­
towali występy, a wśród nich

mini listę przebojów.
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Pan Andrzej Miszczyński -

dyrektor GOK przekazał słowa

uznania i podziękowania dla

organizatorów tego biwaku, a

dzieciom i młodzieży podzię­
kował za należyte zachowanie

się podczas pobytu. Podzięko­
wał także za przygotowaną
część artystyczną.

Warto dodać, że uczest­
nicy biwaku świetnie się odży­
wiali, mieli jedzenia do syta, a

oprócz normalnych posiłków
dodatkowo - np. pieczone
ziemniaki, domowe ciasto z

jabłkami i kawę capuccino.

Na urlop letni i zimowy
Słowacja zaprasza

Zbigniew Ringer

Słowacja o każdej właściwie porze roku jest bardzo atrakcyjna dla polskich tury­
stów. Raz, że to dwa kroki z Polski, dwa - wszędzie tam pięknie, trzy - ceny zupełnie
umiarkowane. Zaś alkohol, co nie jest bez znaczenia, dużo tańszy niż u nas.

A więc Słowacja przede
wszystkim latem i zimą, i to nie

tylko w Tatrach, ale w górach
nieco niższych, o innym cha­
rakterze, ale równie pięknych.
Mała i Wielka Fatra to pasmo

Karpat. Góry bardziej połogie,
dużo lasów, świetnie wyznako­
wane turystycznie. I ludzi

znaczniej mniej niż w polskich
Beskidach czy Tatrach.

Punktem wypadowym dla wie­
lu wycieczek jest Martin. Ist­
nieje w samym mieście, oko­
licznych miejscowościach i

ośrodkach, możliwość zorgani­
zowania zgrupowań turystycz­
nych czy sportowych (dla spor­
towców niemal wszystkich

dyscyplin). Są także atrakcje
kulturalne np. Muzeum Wsi

Słowackiej w Martinie, drew­
niany kościółek w Turczań-

skim Jasienie, Muzeum im.

Plicki w Blatnicy, teatr im. Sło­
wackiego Powstania narodo­
wego w Martinie.

Ciekawostką jest na pewno

przeprawa na tratwach po

Wagu, jednej z najpiękniejzych
słowackich rzek, jest uzdrowi­
sko Turczańskie Cieplice, są

możliwości wyjazdu do kąpie­
lisk termalnych. Są także ko­
nie, można zorganizować ko­
lonie i obozy młodzieżowe na

łonie przyrody. I co najmniej
sto innych propozycji.

Zamieszkać można w różnych
hotelach i stanicach, ceny są

zróżnicowane zależności od

kategorii noclegu i miejsca po­
łożenia obiektu. Swoje usługi
proponuje między innymi ho­
tel LUNA w Martinie Prieko-

pa ulica Mednanskeho 10,038
08 Martin, tel. 00421/842/4281

893-4, fax: 00421/842/4281

491. Właścicielem obiektujest
pan Miroslav Reznicek.

Inne obiekty turystyczne to

między innymi pensjonat JA­
RZĘBINA, schronisko NIE-

ZABUDKA, bazy turystyczne
Gadier i Havranovo. Indywi­
dualne zakwaterowanie za po­

średnictwem biur podróży
LUNA i WALDTOUR.

Zimą zapraszają w tym rejonie
między innymi ośrodki narciar­
skie Dolina Jasieńska i Martiń-

skie Hale, gdzie istnieje szkół­
ka narciarska i fachowy serwis.

Martiańskie Hale, to z pewno­
ścią jeden z najbardziej atrak­
cyjnych centrów narciarskich

na Słowacji - kilka wyciągów
narciarskich, kolejka krzeseł­
kowa, możliwość dotarcia sa­
mochodem do podnóża nar­
ciarskich stoków. Duża różno­
rodność tras, zarówno dla

wprawnych i bardzo dobrze

jeżdżących narciarzy, jak i dla

początkujących. I co równie

ważne - nie ma wielkich kole­
jek do wyciągów, lub nie ma

ich wcale.

Znaczącym miastem tego re­
gionujest Dolny Kubin, gdzie
zakwaterowanie i wyżywienie
polecają między innymi hote­
le: „Seweren”, „Hutnik”,

„Park”, „Pod zieloną lipą”,
pensjonaty: „Kuria” i „Pod

jamą”, camping „Tilia Gacel”,

restauracje „Marina” i „Lucja”,
klub „Orfeo”. Zakwaterowanie

indywidualne zapewnia Biuro

Podróży ALMAXTOUR w

Dolnym Kubinie. Są tu znako­
mite trasy do uprawiania nar­
ciarstwa zjazdowego, w sa­
mym mieście jest oświetlony
stok narciarski Kuzminowa, są

Hale Kubińskie gdzie każdy
narciarz znajdzie dla siebie

dogodne trasy. Kilkanaście ki­
lometrów od miasta (m.in.w

Lucivnej hotel „Hutnik”)są
znakomite tereny narciarskie.

Jednocześnie wiele jest ozna­
kowanych szlaków letnich i

możliwość organizowania obo­
zów sportowych.
Dolny Kubin położony jest w

odległości około 50 km od gra­
nicy Polski, całodobowe przej­
ście graniczne w Chyżnem,
około 70 km na południe od

Krakowa. Wygodną szosą w

stronę Zakopanego, a w Zabor­
ni skręt w lewo do przejścia
granicznego.
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GMINNY FESTYN REKREACYJNO
SPORTOWY W BYDLINIE

Eugeniusz Kulawik

12 sierpnia przy pięknej, słonecznej pogodzie został rozegrany Gminny Festyn Re­
kreacyjno - Sportowy na stadionie w Bydlinie.

W festynie wzięło udział 221

zawodników z miejscowości:
Hucisko, Jaroszowiec, Cieślin,

Kolbark, Krzywopłoty Załęże,
Zarzecze, Bydlin, a także

uczestnicy wczasów Stowarzy­
szenia Rodzin Wielodzietnych
z Sosnowca. Drugie tyle osób

kibicowało zmaganiom spor­
towców znajdując kontakt z

naturą.

Rozegrano konkurencje lekko­
atletyczne, kometki i piłki noż­
nej drużyn 6 - cio osobowych.

Wyniki:

Rzut oszczepem:

I. Straszak Michał - 38,76 m

II. Kondera Artur - 37,60

III. Rydryk Łukasz - 36,44

Pchnięcie kulą:
I. Pacia Marcin - 11,98

II. Straszak Michał - 11,82

III. Kamionka Arkadiusz-

11,74

Bieg na 800 m:

I. Grzanka Mateusz

Sposób na angielski
RafałJaworski

Zaprezentowana przez Centrum Języków Obcych „Impuls” nowa metoda nauki ję­
zyka angielskiego dla małych dzieci spotkała się z dużym zainteresowaniem rodzi­
ców dzieci z terenu gminy Klucze. Pokazową lekcję zorganizowano w maju w Olku­
szu. W drugiej połowie września metoda nauczania zaprezentowana zostanie także
w Kluczach.

Twórczynią metody nauki ję­
zyka angielskiego dla małych
dzieci jest Helen Doron. Zaję­
cia prowadzone tą metodą od­
bywają się w całości w języku
angielskim. Mogą uczestni­
czyć w nich dzieci już od

pierwszego roku życia, ale dla

każdej grupy wiekowej stosu­
je się odmienny sposób prowa­
dzenia zajęć. Zawsze jest to

jednak forma zabawy, a każde

słowo zostaje zobrazowane ru­
chem, zabawką, czy ilustracją.
Ponadto dzieci otrzymują ka­
sety, przesłuchiwane później w

domu. Dziecko powinno słu­
chać tych kaset codziennie, ale

II. Sojka Grzegorz
III. Osowski Karol

Bieg na 100 m:

Dziewczęta, kl. I - IV

I. Tarnówka Kinga
II. Kulawik Karina

III. Milewska Karolina

Dziewczęta, kl. V - VI

I. Tarnówka Izabela

II. Barczyk Marcelina

III. Mędrek Agata

Gimnazjum:
I. Wolak Anna

II. Laszlo Dominika

III. Laszlo Anna

Chłopcy, kl. I - IV

I. Mól Piotr

II. Warwas Dominik

III. Zurawek Wojciech

Chłopcy, kl. V - VI

I. Osowski Karol

II. Kucała Kamil

III. Mędrek Marcin

Gimnazjum:
I. Kucała Ernest

II. Grzanka Mateusz

III. Kapała Jarosław

niekoniecznie skupione wy­
łącznie na tym. Chodzi o to, by
płynący z kasety tekst po an­
gielsku towarzyszył dziecku na

przykład w czasie kiedy się ono

bawi.

Tatiana Redel z olkuskiego
Centrum Języków Obcych
„Impuls” miała okazję zaobser­
wować kursy językowe dla

dzieci prowadzone metodą
Helen Doron, które odbywały
się w Tychach (tam znajduje
się główny ośrodek szkolenia

tą metodą). Była zachwycona
szybkimi postępami u uczą­
cych się dzieci. Zajęcia, prowa­
dzone przez wykwalifikowa­

Rzut piłką tenisową:
Dziewczęta:
I. Małysa Wioletta - 30 m

II. Kulawik Karina -18,30

III. Walak Anna - 13,40

Chłopcy:
I. Kucała Ernest- 42,40

II. Mędrek Damian - 38,80

III. Będkowski Paweł - 38,50

Skok w dal:

Dziewczęta
I. Wolak Anna- 3,48

II. Kopała Magdalena - 3,20

III. Mędrek Agata - 3,05

Chłopcy, ur. 1983 - 84

I. Wolak Sebastian - 4,50

II. Grzegorczyk Rafał - 4,45

III. Kucała Ernest - 4,05

Chłopcy, ur. 1985-1990

I. Kapała Jarosław - 4,01

II. Paś Mateusz - 3,81

III. Milewski Krzysztof - 3,25

Kometka

Dziewczęta, szkoła podsta­
wowa

I. Tarnówka Izabela

nych lektorów (każdy z nich

raz w roku musi uczestniczyć
w specjalistycznych semina­
riach i szkoleniach), odbywają
się w atmosferze zabawy. Dzię­
ki temu dzieci uczą się chętnie.

Zajęcia mogą także obserwo­
wać rodzice.

Metodę Helen Doron wykła­
dowcy „Impulsu” będą stoso­
wać podczas zajęć z dziećmi w

Olkuszu. Jeżeli zainteresowa­
nie w Kluczach oraz w innych
miejscowościach gminy będzie
równie duże, jest szansa na zor­
ganizowanie takich lekcji tak­
że na terenie gminy Klucze.

II. Cupiał Maria

III. Tarnówka Kinga

Dziewczęta, szkoła średnia

I. Kulawik Kinga
II. Mazurkiewicz Emilia

Seniorki

I. Wdowik Agata

Chłopcy
I. Kalarus Wojciech
II. Mendrek Łukasz

III. Osowski Krzysztof

Seniorzy
I. Mól Andrzej
II. Kulawik Andrzej
III. Barczyk Jerzy
IV. Kulawik Krzysztof

Piłka nożna:

Trampkarze:
I. Legion Bydlin
II. Cieślin

III. Orły Bydlina
IV. Sosnowiec

Seniorzy:
I. Bydlin

SPOŁECZNE

POLICEALNE STUDIUM BIZNESU
32 - 310 KLUCZE UL. PARTYZANTÓW 1

(Urząd Gminy-parter)
tel./fax 0-32 6428-833

KURSY JĘZYKOWE
* język niemiecki

* język angielski

* DLA MłODZIEŻY GIMNAZJUM

* SZKÓŁ ŚREDNICH * DOROSŁYCH

- WSZYSTKIE POZIOMY ZAAWANSOWANIA

- atrakcyjnie, bezstresowo i skutecznie

- programy multimedialne językowe
- łącze stałe z Internetem

Kursy przygotowujące
do MATURY 2002

*JĘZYK POLSKI * JĘZYK ROSYJSKI *JĘZYK ANGIEL­
SKI *MATEMATYKA ^HISTORIA *GEOGRAFIA

-grupy 10-osobowe

-doświadczeni nauczyciele - EGZAMINATORZY PAŃ­
STWOWEJ KOMISJI EGZAMINACYJNEJ

-ceny bardzo konkurencyjne
-przyjęcia wg zgłoszeń

Uwaga !!! Istnieje możliwość zorganizowania kursu z

każdego przedmiotu maturalnego, pod warunkiem zgłosze­
nia 10 osób.

INFORMACJE I ZAPISY W SEKRETARIACIE SPO­
ŁECZNEGO POLICEALNEGO STUDIUM BIZNESU

W KLUCZACH (BUDYNEK URZĘDU GMINY) -

TEL.6428-833 UL. PARTYZANTÓW 1,
pn.-pt 8.00-16.00

II. Kolbark

III. Załęże

IV. Bydlin jun.
V. Bydlin Oldboje
VI. Hucisko

VII. Jaroszowiec

VIII. Załęże

IX. Zagłębie

Zwycięska drużyna wystąpiła
w składzie: Debudej A., Ry­
dzyk Ł„ Walnik D„ Pacia J„
Kulawik K„ Sojka G.

Zwycięzcy otrzymali w nagro­
dę sprzęt sportowy ufundowa­
ny przez Urząd Gminy Klucze,
a wszystkie dzieci otrzymały
słodycze. Organizatorami za­
wodów byli działacze LKS

Legion Bydlin: Agata Wdo­
wik, Marek Świerczek, Jerzy

Barczyk, Antoni Kaziród,

Krzysztof Dąbrowski, Krzysz­
tof Kulawik, Jarosław Kula­
wik. Całość koordynował Eu­
geniusz Kulawik.
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Zakończenie lata

Festyn na Kobył i cy
Tekst ifoto: Halina Ładoń

Festyn na Kobylicy organizo­
wany jest na zakończenie wa­
kacji już od kilku lat. Organi­
zatorami są: Zarząd Gminy
Klucze, Ośrodek Pomocy Spo­
łecznej w Kluczach

i Gminny Ośrodek Kultury w

Kluczach. Udział mogą wziąć
wszystkie dzieci z gminy, nie

wszystkie jednak skorzystały.
Te które wyraziły chęć udzia­
łu, zostały dowiezione autobu­
sami specjalnie na ten dzień

wynajętymi i odwiezione do

swoich miejscowości.

Ogółem w festynie wzięło
udział około 200 dzieci.

W tegorocznym festynie,
udział wzięło wielu gości: Sta­
rosta Powiatu Olkuskiego - Ja­
nusz Bargiel, Komendant Wo­
jewódzkiej Małopolskiej Ko­
mendy OHP - Zdzisław Baj rak,

Dyrektor Centrum Szkolenia

przy OHP w Krakowie - Kry­
styna Rozłonkowska, Wójt
Gminy Klucze Małgorzata
Węgrzyn, Zastępca Wójta - Jó­
zef Kaczmarczyk Przewodni­

czący Rady Gminy - Euge­
niusz Kulawik, Wiceprzewod­
nicząca Rady Gminy Halina

Miłowicka, Członek Zarządu
Gminy - Henryk Dziechcie-

wicz, Radne: Przewodnicząca
Komisji Oświaty RG - Barba­
ra Wąs i Marta Dziura. W fe­
stynie uczestniczyły delegacje
zagraniczne: 9 - osobowa gru­
pa samorządowców z węgier­
skiej gminy Cserpefalu i 3 -

osobowa grupa samorządow­
ców ze słowackiej gminy Ba-

tizovce, z którymi Gmina Klu­
cze podpisała porozumienie o

współpracy. Na zakończenie

wakacji zaproszony został tak­
że Pastor Kościoła Zielono­
świątkowego - Daniel Wołkie­
wicz, który prowadzi w Klu­
czach schronisko dla bezdom­
nych.
W imprezach rekreacyjno -

sportowych udział wzięli

Wyścig sztafeta: I miejsce - SP Ryczówek
II - Świetlica Klucze

III - Świetlica Jaroszowiec

Rzut beretem: I - Cieślin

II - Świetlica Kolbark

III - SP Jaroszowiec

Rzut do celu: I - SP Bydlin
II - SP Kwaśniów

III - Cieślin

Wyścig - taczki: I - Świetlica Jaroszowiec

II - Świetlica Zalesie

III - SP Ryczówek
Slalom z piłeczką: I - SP Rodaki

II - Świetlica Kolbark

III - Cieślin

Wyścig w workach: I-SP Bydlin
II - Świetlica Bogucin
III - Świetlica Klucze

Rzut trepem do celu: I - SP Ryczówek
II - SP Kwaśniów

III - Świetlica Jaroszowiec

Zonglerka: I - Świetlica Klucze

II - Świetlica Zalesie

III - SP Ryczówek
Wyścig II: I - Cieślin

II - SP Kwaśniów

III - SP Bydlin
W ogólnej punktacji: I miejsce - SP Ryczówek

II - Świetlica Klucze

III - SP Kwaśniów

IV - SP Rodaki

V-VI-SP Bydlin
V-VI - Świetlica Kolbark

VII - Świetlica Bogucin
VIII - Świetlica Jaroszowiec

IX - Świetlica Cieślin

X - Świetlica Zalesie

Od 14 września 2001 czynne

uczniowie 4 szkół: z Bydlina,
Kwaśniowa, Rodak i Ryczów-
ka oraz dzieci ze świetlicy so­
cjoterapeutycznej w Kluczach,
ze świetlic Gminnego Ośrod­
ka Kultury: w Jaroszowcu, Za­
lesiu, Bogucinie Dużym, Kol-

barku oraz grupa dzieci z Cie-

ślina pod opieką przedstawicie­
la Rady Sołeckiej w Cieślinie.

Goście nafestynie od lewej: Janusz Bargieł, lstvan Kosik - Burmistrz węgierskiejgminy Cserepfalu, Małgorzata Węgrzyn,
Ivan Cicmaniec - Starosta słowackiej gminy Batizovce, Zdzisław Bajrak, Krystyna Rozłonkowska, Daniel Wołkiewicz,
Ryszard Kamionka - Kierownik OPS Klucze

STUDIO ZDROWIA

„BEDNAREK”
Najnowocześniejsza diagnostyka

Elektropunkturowa metoda VIOLLA

Dom Kultury PAPIERNIK

Klucze ul. Rudnicka 2

Każdy piątek od godziny 10.00

do załatwienia ostatniego klienta
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Ciąg dalszy z poprzedniej strony

Zwycięzcy wszystkich konku-

rencji ( trzech pierwszych
miejsc) otrzymali nagrody.
Podczas festynu dzieci prezen­
towały również przygotowany
program artystyczny, który był
punktowany oddzielnie. I miej­
sce zajęły dzieci z Rodak, II -

Jaroszowiec, III - Kwaśniów,
IV - Bogucin i Kolbark, V -

Klucze i Bogucin, VI - Ryczó-
wek, VII -Zalesie, VIII - Cie-

ślin. Na zakończenie odbył się
także konkurs dla opiekunów i

chociaż hula hup spadało z bio­
der to jednak konkurencja zo­
stała zaliczona.

Dużą atrakcją były bo­
jowe wozy strażackie, które za­
jechały na polanę, a dzieci

mogłyje oglądać i za­
dawać strażakom py­
tania z zakresu funk­
cjonowania sprzętu
znajdującego się na

wyposażeniu wozów.

Potem zaś strażacy
zaprezentowali jak
działają urządzenia
gaśnicze.
W przerwach pomię­
dzy konkurencjami
dzieci otrzymały po­
siłki: najpierw pysz­
ne bułeczki z kru-

szonką, potem kieł­
baskę i żurek, a na za­
kończenie imprezy,
każde dziecko dosta­
ło jogurt.
Była to udana impreza, zado­
wolone były dzieci jak też ich

opiekunowie. Dopisała rów­
nież pogoda, a od niej przecież
w dużej mierze zależało powo­
dzenie imprezy.
Nad całością imprezy czuwał i

prowadził ją bardzo sprawnie

- Andrzej Miszczyński, Dyrek­
tor Gminnego Ośrodka Kultu­
ry w Kluczach, zawody prze­
prowadził Mirek Macek z Re­
feratu Sportu w Urzędzie Gmi­
ny, przy pomocy Piotra Głąb-
ka - Dyrektora Szkoły Podsta­
wowej w Jaroszowcu oraz Wi­

tolda Wdowika z Bydlina.
Należy również wspomnieć, że

posiłki dla dzieci podczas im­
prezy przygotowywali pracow­
nicy Ośrodka Pomocy Spo­
łecznej w Kluczach.

Nagrody ufundował Urząd

Gminy.

Kwatery
agroturystyczne
w Chechle

<hł)

Pan Janusz Wójcik dokonał

oficjalnego otwarcia kwater

agroturystycznych w Chechle,
o czym pisaliśmy w poprzed­
nim numerze. Otrzymaliśmy
wiele telefonów z pytaniami
jaki jest standard tych pokoi.
Nie sposób zaprezentować
wszystkich elementów wypo­
sażenia, ale najważniejsze to

piękne pokoiki z wygodnymi

tapczanami i łazienką. Goście

wypoczywać mogą w ciekawie

urządzonym pokoju myśliw­
skim z kominkiem. Popołu­
dniem lub wieczorem może

przygrywać orkiestra. O

wszystkie atrakcje zadba wła­
ściciel, proponując także dla

miłośników wędkowania staw

z rybami i domek nad jezior­
kiem.
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W-1.08.2001 r. mieszkaniec

Klucz powiadomi! Komisa­
riat Policji w Kluczach o

usiłowaniu rozboju najego
osobie. NN mężczyzna gro­
żąc drewnianym kijem żą­
dał papierosów. W toku

prowadzonych czynności
funkcjonariusze KP Klucze

ustalili sprawcę rozboju,
który został zatrzymany i

osadzony w PIZ.

- 8.08 .2001 r. mieszkanka

Kwaśniowa Górnego po­
wiadomiła KP W Kluczach

o włamaniu do domu jed­
norodzinnego, będącegojej
własnością. Sprawcy po do­
staniu się do środka skradli

biżuterię i pieniądze. War­
tość poniesionych strat

oszacowano na 4 000 zł.

- 1 2.08 .2001 r. mieszkaniec

Klucz powiadomił KP o

kradzieży z włamaniem do

sklepu spożywczego, będą­
cego jego własnością. Ze

sklepu skradziono alkohol,

papierosy i artykuły spo­
żywcze. Wartość poniesio­
nych strat wynosi ok. 1 500

zł. W wyniku działań pod­
jętych przez funkcjonariu­
szy KP Klucze ustalono i

zatrzymano pięciu spraw­
ców włamania , którzy zo­

KRONIKA POLICYJNA
stali osadzeni w PIZ KPP

Olkusz.

- 13.08.2001 r. nieletni miesz­
kaniec Sosnowca powiado­
mił o tym, że został napad­
nięty przez czterech nn

sprawców, którzy rozebrali

poszkodowanego z koszulki

klubowej „Zagłębia Sosno­
wiec”. W wyniku podjęcia
bezpośrednich czynności
funkcjonariusze KP Klucze

zatrzymali sprawców.

-1 4.08.2001 r. KP została po­
wiadomiona o odnalezieniu

zwłok mężczyzny w lesie ,w

miejscowości Jaroszowiec.

Dopiero po dwóch tygo­
dniach odnaleziono rodzinę
denata, którym okazał się
mieszkaniec Krzywopłot.

- 16.08 .2001 r. w Jaroszow-

cu nietrzeźwy mieszkaniec

Olkusza spowodował kolizję
drogową z dwoma pojazda­
mi. Po badaniu okazało się,
że kierowca miał 3 %o alko­
holu w wydychanym powie­
trzu.

- 20.08.2001 r. mieszkaniec

Bydlina powiadomił KP Klu­
cze o dokonanym zniszcze­
niu hodowli ryb. Pokrzyw­
dzony szacuje straty na ok.

2000 zł.

- 21.08.2001 r. w Kluczach

przy ul. Zawierciańskiej trzy

kobiety dokonały kradzieży
portfela damskiego z zawar­

tością pieniędzy w kwocie

400 zł. na szkodę mieszkan­
ki Olkusza. W wyniku pod­
jętych czynności ustalono i

zatrzymano sprawczynie
przestępstwa, którymi oka­
zały się mieszkanki Nowe­
go Sącza.

- 23.08 .2001 r. KP Klucze

został powiadomiony przez

mieszkankę Jaroszowca o

odnalezieniu w futrynie
okna i ścianie dziury. Zgła­
szająca oświadczyła, że w

dniu poprzednim słyszała
odgłosy strzału. Wykonane
czynności na miejscu po­
zwoliły ustalić fakt oddania

strzału z pobliskiego lasu -

prawdopodobnie przez my­
śliwego lub kłusownika.

- W nocy z 24/25. 08 .2001

r. nn sprawcy dokonali

zniszczenia trzech zamków

w drzwiach oraz stacyjki w

samochodzie osobowym
marki Citroen Jumper nale­
żącym do mieszkańca Bo-

guciana Dużego. Wartość

poniesionych strat poszko­
dowany szacuje na ok. 2000

zł.

- 26.08 .2001 r. mieszkanka

Klucz powiadomiła KP

Klucze, że jej mąż od maja
b.r. znęca się nad nią i jej
dziećmi fizycznie i moral­
nie. W sprawie wszczęto

postępowanie.

PODZIĘKOWANIA
Dzieci i młodzież ze świetlicy socjoterapeutycznej działającej przy Ośrodku

Pomocy Społecznej w Kluczach składają bardzo gorące podziękowania dla
Pani Bolesławy Kulawik za przekazane pieczywo oraz dla Pani Wiesławy Saran

i Pana Stanisława Gajdy za podarowanie warzyw na 3 dniową
wycieczkę do Szczawnicy.

PODZIĘKOWANIE
Serdeczne podziękowania dla

Mieszkańców Zalesia, którzy brali
udział w przygotowaniach do

uroczystości dożynkowych w naszej
parafii

składa sołtys
- Jarosław Szatan

PODZIĘKOWANIE
„Wartością człowieka jest to, ile potrafi

dać drugiemu człowiekowi”

Serdeczne podziękowania Mieszkańcom
Chechła za dary złożone

dla powodzian

Składa: Rada Sołecka

Komunikat
z imprez sportowo - rekreacyj­
nych zorganizowanych z oka­
zji DOŻYNEK DIECEZJALNYCH
w Jaroszowcu.

Mirosław Macek

W zawodach uczestniczyło ok. 300 dzieci, młodzieży i dorosłych.
Zwycięzcy w poszczególnych konkurencjach:

1. TURNIEJ PIŁKI NOŻNEJ DRUŻYN 6 - CIO

OSOBOWYCH
- I miejsce - „Legion” BYDLIN

II miejsce - Obóz sportowy przebywający na zgrupowaniu w

Jaroszowcu.

III miejsce - „Unia” Jaroszowiec

2. TURNIEJ PIŁKI PLAŻOWEJ 2 OSOBOWEJ

W KAT. OPEN____________________________
I miejsce - Rodaki (A.A. Szubarczyk z Rudy Śląskiej, A. Wo-

darski)
II miejsce - Filutki (J. Polan, R. Paś) Jaroszowiec

III miejsce - Turbo

Wystartowało 10 drużyn.
3. SLALOM PIŁKARSKI NA CZAS

- ur . 1986 i młodsi.

I miejsce - Krzysztof Osowski - Bydlin
- II miejsce - Tomasz Wdowik - Olkusz

III miejsce - Łukasz Kasprzyk - Jaroszowiec

4. WYŚCIG ROWEROWY DZIEWCZĄT NA 100

M - ur. 1991 i młodsze.

I miejsce - Karina Kulawik

II miejsce - Martyna Sambor

III miejsce - Anna Bugajska
5. WYŚCIG ROWEROWY CHŁOPCÓW

NA 100 M - ur. 1991 i młodsi.

I miejsce - Kamil Uchto

II miejsce - Kacper Nowosadzki

III miejsce - Piotr Banyś
6. BIEG NA 100 M DZIEWCZĄT

- ur. 1986 i młodsze.
- I miejsce - Olga Binek

II miejsce - Justyna Bujak
III miejsce - Ewelina Szczecina

7. BIEG NA 100 M CHŁOPCÓW
- ur . 1986 i młodsi.

I miejsce - Grzegorz Jakubski
- II miejsce - Łukasz Mędrek

III miejsce - Wojciech Kalarus

8. BIEG NA 60 M DZIEWCZĄT
- ur. 1991 i młodsze.

Karina Kulawik

Beata Adamaszek

Sylwia Kyć
9. BIEG NA 60 M CHŁOPCÓW

- ur. 1991 i młodsi.

I miejsce - Piotr Mól

II miejsce - Kamil Sambor
- III miejsce - Artur Bujak

Zwycięzcy w poszczególnych konkurencjach otrzymali nagrody
rzeczowe, słodycze, dyplomy. Najlepsza drużyna turnieju pił­
karskiego dostała Puchar ufundowany przez Starostę Olku­
skiego.
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